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Na razie dysponujemy jeszcze dość 


skromnym _materjałem, abyśmy mogli 
wszechstronnie oświetlić genezę, znaczenie 
i następstwa rozmów berlińskich, w których 
ze strony Niemiec uczestniczyli kamelerz Hit- 
ler i minister spraw zagranicznych, p. von 
Neurath, a Polskę reprezentował nasz poseł 
w Berlinie, dr. A. Wysocki. Zorjentowanie 
się w tej sprawie było tem trudniejsze, że po 
komunikacie agencji Wolffa, utrzymanym 
w formie rzeczowej, ogłoszony został komu- 
mikat drugiej niemieckiej agencji urzędowej, 
przedstawiający przedmiot i przebieg roz- 
mów berlińskich w zupełnie innem, nieco 
fantastycznem i z pewnością nie odpowiada- 
jącem rzeczywistości, świetle. A, być może, 
że komunikat Wolffa dotyczy jednej rozmo- 
wy z udziałem kanclerza, a komunikat biura, 
Conti ma na myśli drugą rozmowę, przepro- 
wadzoną tylko miedzy ministrem Neurathem 
a p. Wysockim. Jest to dotąd sprawa nie- 
zbyt jasna. Musimy poczekać parę dni, aż 
ujawnią się wszystkie szczegóły rozmów 
berlińskich, które w świecie politycznem zro- 
biły duże wrażenie i są w tej chwili bardzo 
żywo komentowane. 

Tniejatywa tych rozmów wyszła ze stro- 
ny polskiej, która mogła się czuć zaniepo- 
kojona mnożącemi się coraz bardziej wypa- 
dami antypolskiemi, dokonywanemi nie tyl- 
ko przez dzienniki niemieckie, ale i przez 
odpowiedzialnych i zajmujących wybitne 
stanowiska polityków. Stosunki polsko-nie- 
mieckie nigdy nie były przyjazne, ale to. co 
się działo w ostatnich czasach, dalekie było 
od przeciętnej poprawności, obowiązującej 
między państwami... nie prowadzącemi ze 
sobą wojny. Oświadczenie polityków nie- 
mieckich, nagonka antypolska prasy i do- 
kuczliwe szykany w stosunku do mniejszo- 
ści polskiej musialy wywoływać wrażenie, 
że między Niemeami a Polską wytworzył się 
taki stan naprężenia, że czyni prawdopodob- 
nemi wszelkie możliwości. Konsekwencje te- 
go stanu rzeczy były bardzo różnorakie: naj- 
pierw powodowały w Polsce reakcję anty- 
niemiecką, która również przybierała cza- 
sem formy bardziej drastyczne; następnie 
uniemożliwiały jakąkolwiek współpracę mię- 
dzy dwoma państwami i narodami, a wresz- 
cie podtrzymywały stały stam niepewności, 
który musiał także oddziaływać na ogólne 
położenie międzynarodowe w Europie. Coraz 
bardziej powstawała sytuacja, która gwał- 
townie domagała się wyjaśnienia. 

To, zdaje się, było celem inicjatywy pol- 
skiej, pomyślanej — jak się obecnie okazu- 
je — jako akt dwustronny, bo tego same- 
go dnia, kiedy poseł Wysocki komnferował 
z kanclerzem Niemiec i ministrem Neura- 
them, poseł niemiecki w Berlinie, p. von 
Moltke, składał wizytę polskiemu ministrowi 
spraw zagranicznych. W wyniku tych roz- 
mów, berlińskich i warszawskich, wydane 
zostały komunikaty, których konkłuzja jest 
jednobrzmiąca. Min. Beck w rozmowie z po- 
słem niemieckim potwierdził, że „rząd pol- 
ski ze swej strony ma zdecydowany zamiar 
utrzymać swe nastawienie i postępowanie 
jaknajściślej w ramach istniejących trakta- 
tów-* i wyraził dalej życzenie, aby „oba kra- 
je swe wspólne interesy rozpatrywały i tra- 
ktowały bez namiętności“, Deklaracja kan- 
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Niem cy. 
clerza Rzeszy, złożona posłowi polskiemu 
w Berlinie, brzmiała, identycznie. 

A więc poszanowanie istniejących trakta- 
tów i traktowanie wspólnych interesów bez 
namiętności powinno być odtąd podstawą 
stosunków między Polską a Niemcami. Tak 
przynajmniej zupełnie jasno wynika z obu- 
stronnych oświadczeń, zredagowanych w ten 
sposób, że wszelka inna ich interpretacja 
musi być wykluczona. Ze zwrotu tego w sto- 
sunkach polsko-niemieckich, który przyszedł 
dosyć nieoczekiwanie, można się tylko cie- 
szyć. Talk go z pewnościg przyjmie cała 
opinja w Polsce. 

Teraz chodzi tylko o praktyczną realiza- 
cję tego, co się stało. Nam to przyjdzie z ła- 
twością, bo nasze „nastawienie i postępowa- 
hie“ mieści sie jaknajdokładniej w ramach 
istniejących traktatów, a i „wspólne intere- 
sy“ traktujemy przeważnie bez namiętności 
z wyjątkiem tych czynników, dla których 
wszelkiego rodzaju hece stanowią główną 
rację bytu. O siebie więc możemy być spo- 
kojni: Polska dotrzyma zobowiązań, zawar- 
tych w deklaracji obu ministrów. 

Byłoby rzeczą bardzo wskazaną nie tyl- 
ko w interesie obu państw i narodów, ale 
również ze stanowiska powszechnych intere- 
sów, alby i Niemcy dotrzymały tych zobo- 
wiązań. Na tym punkcie panuje niemal po- 
wszechny i, niestety, całkowicie uzasadnio- 
ny sceptycyzm, ale, miejmy nadzieją, że 
oparte na nim przewidywania i obawy 7a- 
wiodą i że ten swoisty ..pakt o nieagresji”, 
według wyrażenia jednego z pism warszaw- 
skich, da istotnie pozytywne wymiki i stwo- 
rzy nowe podstawy dła stosunków polsko- 
niemieckich. 

Komunikat biura Conti zdaje się prze- 
czyć tym nadziejom, ale nie chcemy przy- 
wiązywać do niego zbyt wielkiej wagi. Ro- 
zumiemy, że istnieje pewne wymaganie z za- 
kresu polityki wewnętrznej, z któremi każdy 
rząd się mnsi liczyć. Deklaracja kanclerza 
Rzeszy mogła zaskoczyć opinię w Niem- 
czech, więc trzeba bylo dać jej pewną sa- 
tysfakcję. Tak sobie tłumaczymy pojawienie 
się komunikatu, ale z drugiej strony jesteś- 
my zdania, że tego rodzaju enumcjacje nie 
powinny się pojawiać więcej. Gdyby się to 
zdarzyło, musielibyśmy powiedzieć, że roz- 
mowy berińskie i warszawskie zawiodły, jak 
zawodziły poprzednio wszelkie inne próby 
oparcia stosunków polsko-niemieckich na. ra- 
cjonalmych podstawach,  umożliwiajacrch 
traktowanie wspólnych spraw bez potępionej 
tak uroczyście „namiętności'... 

A. D. 


BADANIE SPRAW GDAŃSKICH. 


Warszawa 5. 5. (Telef. wł.). Komitet Trzech. 
wyłomiony przez Radę Ligi Narodów dla roz- 
patrzenia wniosków Polski i Gdańska w pra- 
wie zmiąmy umowy warszawskiej, rozpatrzył 
w Londynie mod przewodnictwem Anglika, 
Carra całokształt oddanych mu do dyspozycji 
przez obie strony materjałów. Materjał polski 
uznano za wyczerpujący, od Gdańska nato- 
miast zażądano dodatkowych wyjaśnień. W po 
ławie lipca członkowie Komitetu Trzech przy- 
będą do Warszawy. 
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Warszawa. (PAT). Dziś o godz. 11 rano | boru Ignacego Mościckiego na stanowisko 
pod przewodnictwem prezesa płk. Walerego | prezydenta. 


Sławką odbyło się posiedzenie prezydjum 


Posiedzenie plenum grupy parlamentar- 


BBWR. Na posiedzeniu tem obecni byli min. | nej BBWR odbędzie się w dniu Zgromadze- 
Car, Targowski, Evert, Gwiżdż, Siedlecki, | nia Narodowego, 8 maja o godz. 9 rano. 


Osiński, Podoski, Minkowski i inni. Jak się 
dowiadujemy na posiedzeniu tem zapadła 
uchwała przedstawienia plenum klubu parla- 
mentarnego BBWR wniosku ponownego wy- 


Warszawa, 5. 5. (Telef. wł). Posiedzenie pre 
zydjum B. B. trwało przeszło godzinę. Przewod» 
niczył p. Sławek. 

manna! taż 


Pos. Wysocki rozmawiał z Hitlerem 


na temat obawy zajść granicznych. 


Wiedeń. (PAT). „Neues Wiener Tagblatt* 
donosi z Berlina: Jak się dowiaduje nasz korea- 
pondent, przedmiotem rozmowy między Hitle- 
rem a posłem polskim były cbawy Polski z po- 
wodu zajść gramicznych. Poseł polski wskazał 
na to, że pojawienie się narodowo-Bocjalistycz- 
nych formacyj wojskowych rad granicą polską 
stworzyło drażliwą sytuację. Z tego powodu 
uważał rząd polski za konieczne wdrozenie wy- 
miany zdań na temat stosunków polsko-niemiec 


kich. Ze strony niemieckiej odpowiedziano, ża 
nad terytorjum granicznem Folski skoncentro- 
wane śą wojska (1). Tak po stronie polskiej, jak 
i po stronie niemieckiej oczekiwać należy zarzą- 
dzeń, celem zmiany obecnych stosunków na te- 
rytorjach granicznych. Kanclerz niemiecki pod- 
kreślił w związku z tem, że Niemcy pragną po 
koju I że nie zamierzają używać środków wa. 


jennych. 
w—— — 


Hitler wypiera się planów militaryzac | 


ale chee zmienić traktaty pokojowe. 


Londyn 5. 5. (PAT). „Daily Telegraph“ za 
mieszcza opis rozmowy, jaką odbył z Hitlerem 
znamy publicysta amgielski John Fraser, który 
podkreśla, że godzina rczmowy z Hitlerem by- 
ła jakby godziną spędzoną w huraganie. Hi- 
tler zaprotestował przeciwko podejrzeniom, że 
przygotowuje myilitaryzację Niemiec i oświad- 
czył: 

Nikt, kto pmeżył ostatnią wojnę, nie pra- 
gnie w Niemczech powtórzenia tego doświad- 
czenia, Wychowanie wojskowe i dyscypiinar- 
ne ratuje młodą generację miemiecką przed 
gangreną, w jakiej się znalazła w ciągu ostat- 
nich 14 lat. Ma ona na celu wzmocnienie jej 
męstwa i miłości ojezyzny (7). 

Fraser podkreślił, że Hitler mówił do niego 
jakby na zgromadzeniu publicznem, a gdy 
Fraser wspommógł o Traktacie Wersalskim, 
Hitler oświadazył: 

Jest to źródło (!) całego nieszczęścia. Na- 
rziicono nam moralna degradację (!). Chcemy 
się od niego uwolnić, ale nie przez posiadanie 
wielkiej armji, lecz przez równouprawnienie. 
Wole redukcję wojsk Ententy — mówił Hi- 
tler — aniżeli zwiększenie armji niemieckiej. 

Mam nadzieję, że uzyskamy mmiamę trakta- 
tów w rokowaniach pokojowych. Ideę ekspan- 
zji zamorskiej porzuciliśmy. Nie chcemy kon- 
ktrowąć z Wielką Brytanją rod względem sił 
morskich. Nasz los nie jest związany m dale- 
- brzegami, luh dominjami, lecz z naszemi 
| 
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granicami na wschodzie. | 

Była to — zazmaczą Fraser — aluzja prze 
dewszystkiem do t. zw. korytarza polskiego, 
który w mniemaniu wszystkich Niemców powi 
nien przestać istnieć. 


Chamberlain przeciw ustępstwom 
dla Niemiec. 


Paryż. (PAT). W wydawnictwie „Agence 
Economique et Financial. Austin Chamberlain 
omawia w dłuższym artykule zagadnienie u- 
trzymania przez Anglje malityki izolacji. Mó- 
wiąc o nowym duchu panującym w Niemczech, 
Chamberlain zaznacza, że duch ten to nuajgor- 
szy imperjalizm pruski z dodatkiem zdzicze- 
mia j pycha etniczna, która nie pozwala uznać 
obywateli Rzeszy, nie mających czystej krwi 
półmocuej za równouprawnionych. 

M Czyż można — pyta Chamberlain — z ta- 
kim rządem dyskutować o zagadnieniu t. Zw. 
i| korytarza? Korytarz polski zamieszkany jest 


oddać Polaków pod władzę takiego rządu? 
Wreszcie przecież i nasz kraj znajduje się nie 
ną ostatniem miejscu na świecie i z naszemi 
tradycjami liczą się nietylko nazi obywatele 
ale rówmież Europa i świat cały, Nie dzisiej. 
szym Niemcom można przyznać ustępstwa i 
mie dzisiejszym Niemcom Europa może daś 
równouprawnienie, o którem mówił prezes an- 
gielskiej rady ministrów Mac Donald, 


ROSENBERG JEDZIE DO LONDYNU. 


Berlin. (PAT). Sze? narodowo-socjalistysz- 
nego urzędu do gpraw polityki zagramicznej, 
Alfred Rosenberg, wyjechał o Londynu. „VÓl-. 
ktscher Beobachter“ podkreśla. że celem tej 
wizyty jest bliższe zapoznanie się ze stosunka- 
mi, pamującemi w Anglji. Równocześnie zaś 
poinformować koła angielskie o sytuacji 
w Niemczech. Rosenbergowi towarzyszy hr. V4‘ 
Bismarck. 
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Siedlecki otrzymał 6 lat więzienia. 


Warszawa, 5. 5. (PAT). W dniu 5 maja 20: 
stał ogłoszony wyrok w sprawie inspektora stra 
ży granicznej Siedleckiego i 7-miu innych oskar 
żonych o przemytnictwo i współdziałanie w 
przemycie. Na mocy wyroku Siedlecki został 
skazany na 6 lat więzienia i 10.181 zł. grzywny, 
Jaroszek na 2 lata i 6 miesiecy więzienia i 2000 
zł. grzywny, Jedwab na 2 lata i 6 miesięcy wię- 
zienia í 5000 zł. grzywny, Schwarz został unie- 
winniony. Pozostali oskarżeni zostali skazani na 
grzywnę w wysokości od 100 do 10.000 zł. w 
zależności od win. 


OBIEG BILONU. 
Warszawa 5. 5. (Telef. wł). Obieg bilom 
i monet srebrnych wynosił w dniu 80 kwiet- 
nia 330,500.000 zł. Bilans Bankn Polskiego za 
drugą dekadę kwietnia wykazał obieg bilonu 
na sumę 203,900.090 zł. 


DOSTAWY I ROBOTY PUBLICZNE. 

Warszawa 5. 5. (Telef. wł) Ministerstwo 
Przemysłu i Handlu opracowało projekt rozpo- 
rządzenia wykonąwczego do nstawy ramowej 
o dostawach i robotach publicznych dla pań 
stwa i samorządów. Projekt ministerjalny zo 
stał przedłożeny organizącjom gospodarczym 
do rozpatrzenia i wydania opinji Ostatnio ds 
Ministerstwa Przemysłu wpłynęła oninja Lewja 


przez Polaków. Czyż zgodzilibyśmy się znów itana, który zgłosi szereg poprawek, 
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© czem pisza inni? 


Apetyt młodych sanatorów. 


„Państwo Pracy“, organ sanacyjnego 
„Legjonu Młodych. pisze. co to mlodzi 
samatorzy zrobią, kiedy — — — dorosną. 

„Zedrzemy — pisze — fetysze obłudy — 
zniszczymy parlamentaryzm, Ukażemy fik 
cję reprezentacji powszechnej woli przez 
kupionych poslów. Uznamy jedną tylko re- 
prezentacją reprezentacje interesów 

Człowieka Pracy. Usuniemy rozbrat miedzy 

życiem, a bajkowemi tworami i koncepcja- 

mi burżnazyjnych prawników. Na gruzach 

ucisku dźwięsiemy puństwo zorganizowanej 

pracy, państwo sprawiedliwości. Zniesiemy 
Iwszelkie przywileje, jakie nadaje przyna- 
łeżność do tej czy jsvej grupy spolecznej 

Zmiesiemy ograniczenia w prawach kobiet, 

Językom marodów etacyraficznych. tworzą- 

cych Rzerzpespolitą. nadamy prawo oby- 

watelstwa. Upaństwowimy ośrodki produk- 
cji i uspoleczsimy wielką własność ziemską. 

Wprowadzimy powszechny obowiązek pra- 

cy. Podporządkujemy państwu w zakresie 

polityki Kościóń”. 

Apetyt trzeba przyznać. mają ci mło- 
dzieńer nie  najsorsze..  Uspołecznienie 
„wielkiej wiasnosci ziemskiej”, upaństwo- 
wienie produkcji przemysłowej, toż to — 
kolektywizm bolszewicki. 


bawne, arcydziwne. 


„Gazeta Warszawska” przytacza cieka- 
wy wypadek z pow. włoszczowskiego... Dn. 
80. IV. zapowiedziane tam były zebrania 
Stron. Narodowego. Na 2 dni przed termi- 
nem starosta powiatowy nadeslat następu- 
jący zakaz: 

„Załatwiając zawiadomienie. na 7za8a- 

dzie przepisów art. 9 pkt. 1 ustawy z dnia 
11 marca 1932 r. o zgromadzeniach, zaka- 
zuja odbycia wyżej wymienionych zgroma- 
dzeń w dniach i w łokalach powyżej wy- 
mieniomych z uwagi na to, że odbycie 
wspomnianych zgromadzeń w przeddzień 
pierwszego maja, względnie w dniu 1 maja 
r. b. mogłoby wytworzyć podatną sposo- 
sobność do wystapień czynników antypań- 
stwowych, a okoliczność ta uzasadnia przy- 
pitezczenie. ża w związku z tem niezależnie 
od intencji zwolującego, mogłoby dojść do 
naruszenia bezpieczeństwa i porządku pu- 
blicznego*. 


„Odrodzenie“ harcerstwa. 


„Słowo Polskie* entuzjazmuje się obec- 
nym stanem harcerstwa. 

„Z okresu jałowizny ideowej — pisza — 
dreptania na miejsou, skostmiemia fonm i tre- 
ści Związek Harcerstwa Polskiego ruszył 
na drogę ożywionej pracy organizacyjnej, 
stal wię wielką szkołą obywatelstwa mło- 
dzieży. 

Nie jest dla nikogo tajemnica, że odro- 
dzenie naszego harcerstwa rozpoczęło się 
z chwilą, kiedy na czele Związku Harcer- 
stwa Polskiego stanął doświadczony prą- 
cownik społeczny — wojewoda Grażyński*. 

—-'* Niech się pocieszają samatorzy ..odro- 
dzeniem” harcerstwa! My wiemy, jak ono 
eląda! 


Protest. 

Dwutygodnik „Zet“ redagowany przez 
p. J. Brauna, zakłada protest iprzectw przy- 
znaniu nagrody literackiej m. Warszawy p. 
Boyowi-Żeleńskiemu. 


„Tadeusz Boy-Żeleński w ostatuich la-j 


tach swej działalności — pisze „Zet” — 
przekroczył granice, w jakich uczciwy pi- 
narz, szermierz Słowa. utrzymać się powi- 
nien. Człowiek ten zmierza. systematycznie 
i bezwstydnie, do podważenia zasad moral- 
nych. do obniżenia knltury intelektualnej, 
do wywrócenmia wszystkich wartości ducho- 
wych, będących bnsolą jednostek i narodów 
w ich postępie. 

Przyznanie takiemu człowiekowi nagro- 
dy literackiej stołecznego miasta Rzeczy- 
Łósolitej jest złożeniem uwierzytelniające- 
go podpisu pod wszystkie jago praktyki 
epoleczno-obyczajowe; nagroda bowiem do- 
tyczy — podług statutu — całoksztalu 
dzialalności. Znaczy to, że większość ¢zlon- 
ków sądu konkursowego nietylko solida- 
ryzuje się z temi szkodliwemi czynnościami, 
ale uważa je za godne pochwały i uwieńcze- 
nia wawrzynem zasługi. To już zaczyna być 
groźne, 

Pozostanie to na zawsze plamą na ho- 
norze dziejowym Polski że w czasie, gdy 
inne narcdy tworzyły w konwulsyjnrm wy- 
siłku wielkie, nierzadko kerciczne prądy 
ileowe, myśmy zdobyli się, w blasku odro- 
dzenia swej patstwowoścći. tylko na ma- 
łeduszny, plugawy hedomizm, podniesiony 
do godności programu społecznego”, 


Likwizacja socjalizmu w Niemczech. 


Sjonistyczny „Nasz Przegląd" 


„GŁOS NARODU” z 


dnia 6-50 maja 1933 r. 


_ Kogo wybrać Prezydentem? 


| 


Otrzymaliśmy dłuższy artykuł w sprawi. 
wyboru Prezydenta. Autor nie zajmuje się 
taktyką stronnictw na Zgromadzeniu Na 
rodoweia, ale wysuwa kandydata, Łatwo 
się domyślić o kim pisze, — Uw. Red 


CHRT, 


Są chwie, które wywierają wielki wpływ 
na wybór glowy państwa. Sądzę, że zgodni je- 
steśsuv. że lata, które nadchodzą, są właśnie 
taką ważną chwilą w dziejach narodu. Otóż 
pytanie — jakiego prezydenta wymagają? 

Nowy prezydent musi być bardzo znany i 
poważany. Znany į poważany nietylko przez 
kilku wybranych, leez także i przez szary 
tium. A tłum docenia człowieka po swojemu; 


|trzeba mu czemś imponować. "Trzeba mieć 
poza charakterem — te Iskre Bożą — która 


działa na masy i przyciąga je. obojętnie jakiej 
narodowości by byla. 


Na szerokim świecie znaja tak dotrze 
naszych wielkich ludzi. jak i my znamy pre- 
zydentów, prezesów rady ministrów, mini- 
strów, wojskowych i uczonych np. z Austcji, 
Grecji, Portugalji, Argentyny Imb Australji. 


Są na świecie ludzie, których cały świat 
zna doskonale. Zmajdzie mię wśród nieh tąkże 
kilku Polaków, wielce dla państwa zasłużo- 
nych. Otóż trzeba, by ilekroć na krańcach 
świąta padnie słowo: „Polsk ludzie sobie 
przypomnieli głowę państwa i dobrze oceniali 
maród i chwile, którą przeżywamy, Mimowałi ba 
wiem wybiera się prezydentów, stosownie do 
chwili i potrzeb narodu. Tak np. prezydent żoł- 
nierz zdradza ducha militarmego nąrodu, pre- 
zydemt ekonomista — trudmości ekonomiczne 
państwa, prezydent polityk — ważną chwile 
polityczną i prezydent uczony — dążenie na- 
rodu do oświaty i szacumek dla wiedzy, pre- 
zydent duchowny. artysta nb poeta — jakieś 


a 


UNO 


flitieryzm przeciw 


Organ rządu wiedeńskiego, „Reichspost” 
umieścił na naczelnem miejscu rewelacja o' hi- 
tlerowakich przygotowaniach do zbrojnego na 
padu na Austrię | uskutecznienia siłą „An- 
schlussu”, Dziennik dodaje, że poczyniono od- 
powiednie zarządzemia ochronne i wskazuje, że 
marsz „brunatnych koszul“ na Wiedeń mógłby 
spowodować wielkie powikłania  międzynaro- 
dowe. 

Plan taki z pewnością istniał. Tym wśzy>t- 
kim działaczom hitlerowskim, którzy słabo 
orjentują się w polityce międzynarodowej, mo- 
gło się wydawać, że to najłatwiejszy sposób 
zagarnięcia władzy nad Dunajem. Czy Hitler 
zatwierdził ten plan, niewiadomo, Jest rzeczą 
udowodnioną, że dyktator niemiecki jest czło- 
wiekiem chwiejnym. Nieraz zmienią swa posta- 
nowienia. Zdarza się także, że co innego mówi 
Hitler, a co innego nakazuje wykonać Goering, 
Goebbele lub Frick. Jest więc możliwe, że plan 
napadu na Augtrję powstał bez wiedzy Hitlera. 
W każdym razie obecnie, po sensacyjnych re- 
wslacjach „Reichspost', Hitler będzie musiał 
rająć stanowisko wobec tego planu. 

Oczywiście będzie mugsłał zarządzić śledz- 
two i nakazać swym rodkomendnym w Bawa- 
rji zamiechamie takich planów. Napad na 
Austrją oburzyłby nawet przyjaciela Niemiec 
Mussoliniego, a ponadto mógłby spowodować 
wystąpiemie zbrojne Małej Ententy. Austcja to 
nie Mamdżurja. Losami Austrji interesuje się 
świąt znacznie więcej niź prowincją Jehol. Nie 
udałoby się hitlerowcom postawić Ligi Naro- 
dów przed faktem dokonanym, 

Rząd Dolfussa przygotowany jest nawet 
na to, że będzie siłą bronił niepodległości 
Austrji. Hitlerowcy liczą może ma to,.że po- 
licja i wojsko nie będą strzelać do Niemców. 
Rząd jednak nie spodziewa się, by mu wojsko 


dacji socjalistycznych (wolnych) zw. zawo- 


dowych. l 
„Przywódcy „wolnych“ związków za- 


wodowych — pisze — odgrodziti się pos- 
piesznio od zadźumionych komunistów, na- 
stępnie zerwali oficjalną lączność m Socja- 
lizmem klasowym. wreszcie zgłosili uniże- 
mie akces do hitlerowskiego „święta pracy”. 

Naiwma ta strategja nie wprowadziła 
w błąd dyktatorów Rzeszy, którzy cynicz- 
nie pokpiwali sobie z tehónzliwych „;bon- 
zów'  amsterdamskiej międzynarodówki. 
Właśnie w chwili kiedy klasowy" lud 
związkowy pomaszerował ma place parad 
w dm. 1 maja, ochrana hitlerowska obsa- 
dzila wszystkie domy robotnicze i aroszto- 
wała panów prezesów I redaktorów, święcie 
już przeświadczonych, że zagwarantowadli 
sobie spokojne pobieranie pensyjek z kas 
związkowych”. i 
Żydzi okazali się większymi „bohatera- 


przypo- jmi‘. Bo — zwiali z Niemiec, albo też zgło- 


mina, jak to w Niemczech doszło do likwi-! sili „lojalność“. 


przeksztaleonie wewnetrzne, jakieś idee ogólne 
ludzkie i t. d. 

Ale wetylko zawód prezydenta daje dv 
Iyslenia, ważnym czymnikiem oceny będzie i 
sposób obrania go. 

Spokój przedwyborezy i procentowa ilość 
głosćw, którą nowy prezydent otrzyma. będą 
ważnym czynnikiem dlą zdobycia zaufania za- 
gramicy. — ważniejszym. od mniej Inb więcej 
ceremionjalnej formy wyborczej. 

O ile chodzi o reprezentację na wewnatrz, 
to również chwila obecna ma swoje wemagi, 
Nowy prezydent prócz tego, że mugi być zna- 
uy, poważany i ząsłużony dla narodu, musi 
być i lubiany przez cały naród. 

Jaz dziecko znużóno szkolą, tęskni za do- 


mem, za matką i ojcem, tak i naród ma dość , 


szkoły i pragnie znależć się w ciszy domowej 
i cieple atmosfery rodzimej. Naród pragnie 
widzieć w nowym prezydencie Ojea-Opiekuna. 
Ojca, któremu by mógł akazać swoje uczucie. 
nie wypływające z obawy lub egoi. tycznych 
pobudek. ale poważania i wdzięczacści. 

Naród jest» spragniony spokoju wewnętrz- 
nogo. ten więcej, że widzi w nim ratunek dla 
utrzymania pokoju zewnętrznego. Prezydent 
o ile depomoże narodowi w jego dążemiach po 
kojowyeh. gotów otrzymnać przydomek ..Książę 
Pokoju". Ale któż weźmie na sichie. w cząsie 
tak wanym, ten ciężki obowiązek? 

Wiemy kto, ale wątpić należy, by zezwolił 
na postawienie swej kandydatury, nie mając 
zapewnionej większości głosów. 

Jakby jakieś „fatum“ ciąży nad Polską, 
że dotychczas nie zjednoczyły się wszystkie 
i partje, celem postawienia tylka jego kandy- 
|datury. A bylby to prezydent. któregoby nam 
świat zazdreścił, prezydent nietylko w kraju, 
lecz i ma calym świecie, jek szeroki i dugi, 
znany. poważany i kochany. 

Bulowski Leon, Mjr. dypl. w st. spocz. 
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niezaieznej Austrii. 
[miało odmówiė posłuszeństwa. 

„Neue Freie Presse” pisze w tej sprawie: 

Od czasu projektowanego zjazdu narodo- 
wo-socjalistycznego w Kufstein wzmocniły wła 
dze maustrjackie straż nad granicą bawarską. 
| Powodów do zaniepokojenia niema. panioważ 
garnizony wojskowe w Insbrucku i Hall mogą 
w ciągu paru kwadransów dotrzeć do granicy 
i stłumić w zarodku wszelką ' akcję. Rząd 
augtrjacki nie mą zamiaru wdrożenia ktoków 
dypłomatycznych w Berlinie, gdyż jest prze- 
konany, że rząd Rzeszy nie ma nic wspólne- 
go z plamami podrzędnych i mieodpowiedzial- 
nych przywódców  narodowo-soejalistycznych, 

Bylby to widok niezwykły: Niemcy walczą 
cy z Niemcami! Austrjący broniący się przed 
Anschlussem! Ktoby przypuszczał przed dmo- 
ma laty, (gdy mocarstwa z trudem obaliły plan 
umji celnej Curtinsa i Schobera. że dziś sami 
Anstrjacy będą się zącięcie bronić przed „brać 
mi“ z Niemiec? ; 

Dyktatura Tiera obrzydziła Austijakom 
ideę „Anschlugsu'. Oczywiście nie wszystkim. 
Zubożałe i wynędzniałe masy, które nie odczu 
wają ciężaru niewoli duchowej, garną się pod 
sztandar ze swastyką, ale w inmvch warstwach 
widmo hitlerowskiego bata obudziło przeraże- 
nie. Rzecz ciekawa, że stosunkowo najszybciej 
szerzy się hitleryzm wśród urzędników. Zape- 
wne dlatego, że rugi, przeprowadzone w Niem- 
czech, a zapowiadane przez hitlerowców 
w Austrji, otwieraja możliwość awansu przed 
tymi, którzy już moszą swastyke. Rząd posti- 
nowił wobec tego umiemożtiwić agitację hitle- 
rowską w urzędach. 

Wogóle chrześcijańsko-społeczni prowadzą 
z hitleryzmem walkę bardzo zaciętą. .„Reichs- 
post” odzywa sie o nich równie ostro jak 2 


d 


socjal-demokratach. Ze swej strony hitlerowcy 


zapowiadają obozowi rządzącemu straszną 
zemstę, gdy zwyciężą. Ale ozy zwycięłą” 


KINOTEATR 
DZWIĘKOWY | 


W odpowiedzi spółca Hitler - Hugenberg, która 


Hakata krzyżacka, 


I 
inta że prezydent Austrji Miklas, śladami 


„S WIT“ 


Od dziś i dni nastepnych! 


Dzjegięciiz Pawiaka 


zaślepiona w swej nienawiści do wszystkiego co polskie, zakazała wy- 
świetlanie tego filmu w Wolnem Mieście Gdańsku. — Kto dotychczas jeszcze nie podziwiał 
niezrównanej gry nowych ezołowych artysłów: 


Józetła Weęgrzyna, Bogusława Samborskiago, Zotji Batyckiej, 
Adama Brodzisza I Karollny Łubieńskiej. 


Niech pozpieszy do kina „Świt“, gdzie obraz ten tylko przez krótki czas będzie wyświetlany 


Trzy wyświetlenia o godz. 5, 7 i 9 wieczór, w niedzielę i święta od godz. 3-ciej popołudniu 
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Zmiana nastrojów w Rosji. 


Nowe hasla 1-majowe, 

wad bolszewicki rzuca zawsze w dniu i 
maja aktualne hasła polityczne i gospodarcze. 
Widnieją one na transparentach niesionych w 
pochodach, na frontonach gmachów  państwo- 
wych, na tytułowych stronicach gazet, Przed 
kilku laty hasła 1-majowe atakowały „burżua- 
zyjuą Kuropę, gotującą się rzekomo do krucja- 
ty przeciw Rosji, Przy tej sposobności niemal 
palcem wskazywano na Polskę, jako na najnie- 
bezpieczniejszego wroga Z. S. S. R. Obecnie 
jost inaczej. Przestano w bezkrytycznych ma- 
sach podniecać nienawiść do Polski, Tegorocz- 
ne hasla f-majowe byly zwrócone przeciw in- 
nym wrogom SÓwietów a w przemówieniach 
wiecowych również nie atakowano Polski, 

Z powodu wojny gnapodarczaj z Anglją na 
transparentach bolszewickich pojawiły się na- 
pisy: 

„Twardoglowi Anglicy organizują jednolity 
front imperjalistycznego ataku ma Z. S. S. R. 
Zakaz dowozu sowieckich towarów jest pierw- 
szym krokiem w tym ataku. Robotnicy, rolniey, 
czerwoncarmiejcy! Utrwalajmy zdolność obron- 
ną naszego państwa! Precz z twardogłowymi 
jrowokatorami wojny z Z. S. B, R 

Chociaż prasa sowiecka miesłychanie gwał- 
townie atakuje hitleryzm, to jednak w dniu 1 
maja przeciwko Niemcom nie demonstrowano. 
Wznoszono tylko okrzyki ma cześć „rewolucyj- 
nego prołetarjatu Niemiec i jego przywódcy, 
'Thaelmanna", 

Zato przeciwko Japonji występowano bar- 
dzo ostro. „Imperjaliści — krzyczały transpa- 
renty — rozdzierają i rahbują Chiny. Precz x 
interwencją przeciw Chinom“. 

Pozatem oczywiście najwięcej uwagi poświę 
cono sprawom gospodarczym. Agitacja 1-majo- 
wa zmierzała do tego, by w masach robotni 
czych ożywić zapał į chęć do pracy. Wszelkie 
niepowodzenia sowieckiej  „piatiletki* staranc 
się przypisać ukrytym wrogom komunizmu. Na. 
pisy wzywaly więc ludność do zwiększenia pra- 
cy, do walki o większą produkcję metalu, wę- 
gla. ulepszenie kolejnictwa. 

Echem procesu inżynierów firmy Vickers Me 
tropolitain był napis: 

„Śibotażyści — szpiedzy usiłują podkopad 
sowieckie ełcktrownie, fabryki i sowieckie rol- 
nietmo, chcą zniszezyć sowieckie maszyny. Trze 
ba być na straży. Do niemiłosiernej walki za 
szkodnikami“. 

- Przepędzenie .kułaków” 


Saka) 


ZZ. 


zwiększenie kar- 


neści w kołelczach, oczyszczenie partji z nie- 
pewnych żywiołów — oto miektóre inne kłopo- 
ty bolszewickie w dniu 1 maja. 


Prosimy P. T. Abonentów 
o nadsyłanie prenumeraty za 


maj. 


Równocześnie zwracamy śię 
do wszystkich abonentów za- 
łegających z prenumeratą z go- 
rącem wezwaniem aby zecheieli 
niezwłocznie zaległości wyrów- 


nać 


Kp U 


Przyklad Niemiec poucza, że hitlerowcy nia 
byliby osiągnęli 50 proc. głosów i mie objęliby 
władzy, gdyby Hindenburg nie usunął Bruenin- 
ga i po paru próbach z Papenem i Schleiche- 
rem nie oddał władzy „wielkiemu Adolfowi“. 
Wtedy dopiero, dzięki terrorowi, zawładnął 
Hitler masami niemieckiemi. Otóż należy przy 


Hindenburga nie pójdzie i nie odda hitlerow- 
com całej władzy choćby sie przy najbliższych 
wyborąch okazali bardzo silnem stromnictwem. 
A w takiej sytuacji austrjacki hitleryzm, nie 
mogąc zdobyć bezwzględnej większości gło- 
sów, będzie sie szarpał i mietał, ale na tem 
się skończy. 


DOM KATOLICKI 


a PRZY OL. STRASZEWSKIŁGO 18. 


boi się wyświetlania polskiego filmu w Gańsku 


Bohaterskie zmagania bojowe mło- 

dzieży miepodległościowej z cara- 

tem — szaleńczy, nieustraszony 

czyn Jum -- Orzechowskiego, to 

jedna x kart z dziejów walki o wol- 
ność Narodu. 
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Ha ziemiach izeczplitej 


Swieto 3 Maja w Kowali pod Radomiem 


Parafja Kowala pod Radomiem nadzwyczaj 
uroczyście obchodziła święto narodowe i święto 
Królowej Korony Polskiej, Nia ranną msze przy 
były dzieci ze wszystkich szkół z gronem nau- 
czycieli, Nabożeństwo odprawił ks. prefekt Cie- 
lok. a kazanie wygłosił ks. proboszcz J. Ko- 
ziński, Następnie młodzież szkolna udała się na 
swoją Akademję w Domu Katolickim. Na sumę 
uroczystą przybyły delegacje organizacyj kato- 
lickich, straże ogniowe, miejscowe i okoliczne 
oraz tlamy wiemych. Po sumie odbyła się Aka- 
demja, na którą złożyły się deklamacje, pro- 
dukcje wokalne i muzyczne oraz patrjotyczne 
przemówienie p. Marji Walewskiej. W Akademii 
wzieło udział przeszło 800 osób. 


Nowe napady na pociągi węglowe. 


Z Sosnowca donoszą o dwóch nowych na- 
qadach rabunkowych na pociągi węglowe. Je- 
den z tych napadów wydarzył się koło Ząbko- 
wie, gdzie kilku osobników obrzuciło kamie 
niami drużynę pociągu towarowego zdążają- 
eego z Grodźca. Banda usiiowała steroryzować 
obsługę kolejową, celem kradzieży węgla. Je- 
dnego ze sprawców tego napadu, Fr. Tasaka 
aresztowano. Tegoż samego dnia do pociągu, 
zdążającego ze Strzemieszyc do Sosnowca, t- 
siłowało wskoczyć 7-miu osobników. Konwo- 
jujący pociag posterunkowy nie dopuścił do 
rabunku i dał strzał z7 karabinu, Napastnicy 
obrzucili go kamieniami, raniąc cieżko w glo- 
we, poczem mimo pościgu zbiegli. 


Dobry piłkarz, ale jeszcze łepszy złodziej 


Do hare. KI. Spori. „Czuwaj“ w Przemyślu 
zglosił się z początkiem bież. rokn niejaki H. 
Grabowski z Katowic, który prosił o przyjęcie 
go do klubu w charakterze bramkarza, Po przy- 
jęciu okazał się znakomitym bramkarzem, co 
pozwoliło mu wkraść się w zaufanie władz klu- 
howych. Zdobytą w ciągu kilku tygodni sławę 
umiał Grabowski latwo i dobrze wykorzystać, 
Oto udalo mu się pożyczyć kilka par butów, 
sprzet i kostjum narciarski, patefon z płytami 
i różne inne przedmioty. Następnie Grabowski 
zbiegł. Policja rozesłała za nim listy gończe. 
Okazalo się, że nazwisko Grabowskiego było 
pseudonimem jakiegoś oszusta. 

—$ 

KONCERT 16 ORKIESTR WOJSK. WE 
LWOWIE. W czasie Zielonych Świąt, w dmiach 
4 i 5 czerwca br. odbędzie się we Lwowie, na 
boisku sportowem Cytadeli olbrzymi festival 
16-tu orkiestr wojskowych. W koncercie tym 
wystąpi okolo 500 muzyków. Będzie to impreza 
o niesłychanycii dotąd w Polsce rozmiarach, 
zwłaszcza na terenie orkiestr wojskowych. 


KATASTROFA SAMOLOTOWA POD RA- 
DOMIEM. We czwartek w południe niedaleko 
Smardzów w gminie Radzanów runął dwupła- 
towy samolot wojskowy należący do 1-go Pp. 
Jotn. w Warszawie. Podpor. St. Malczyk i pilot 
F. Żbikowski ponieśli śmierć na miejscu. Przy- 
czymą katastrofy był prawdopodobnie defekt 
w sterach. s 


POŻAR 15 TYS, LITRÓW BENZYNY. W 
Jaroslawiu zapaliły się sklady nafty i benzyny, 
hędące własnością „Polminu”*. Straż pożarna 
zlokalizowala pożar, dzięki czemu uratowano 
od zniszczenia sąsiednic budynki, oraz prze- 
wody telefoniczne, biegnące obok magazynów. 
Spłonęło okało 15.000 litrów benzyny, przy- 
czem szkoda wynosi Około 15.000 zł. Szkoda 
była ubezpieczona. Przyczyną pożaru była nieo- 
strożność magazyniera przy otwieraniu beczki 
z benzyną. Został on kontuzjowany wskutek 
wybuchu. - 

URZĘDNICZKA WYGRAŁA 250.000 ZŁ. 
MV ostatniem ciągnieniu obligacyj pożyczki 
budowlanej wygrana w gumie 250.000 złotych 
padła na obligącję Nr. 278.630.  Szczęśliwą 
właścicielką obligacji, na którą padła ta wiel- 
ka wygrana, okazała się p. W. Stosfówna, urzę 
dniczka Banku Gospodarstwa Krajowego 
w Warszawie. 


„WYROZUMIALI“ BANDYCI. 7 Sosnowca 
donoszą, że na plehanje w Myszkowie napadli 
dwaj bandyci uzbrojeni w rewolwery. Zażądali 
oni od proboszcza wydania im pieniędzy. Pro- 
hoszcz oświadczył, że posiada tylko 20 złotych. 
Bamdyci eprawdziwszy, że proboszcz posiada 
istotnie tylko 20 złotych — pieniędzy nie za- 
brali. 

ARESZTOWANY ZJADŁ KAJDANKI. Nie- 
zwykła sprawa znalazla się we czwartek na wo- 
kamdzie sądu w Waszawie. Przed sądem stanął 
B. Wyrobek, b. atleta i żongler, oskarżony © 
opór władzy. W komisarjacie zdarł policjantowi 
rękaw, a następnie kajdanki à zjadł je. Prze- 
wieziono go do szpitala, gdzie dokonano ma- 
tychmiast operacji otworzenia żołądka. Oskar- 
żony z dumą przyznał się do czynionych mu 
zarzutów, dodając że może naraz zjeść 15 ze- 
garków I 15 sztuk monet, Sędzia skaza] ,ż0n- 
glera" ze strusim żołądkiem na miesiąc aresztu 
z zawieszeniem kary na dwa lata, 
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W ubiegłej loterji padły nastepujące większe wygrane: 
1,000.000 złotych na Nr. 61415 


330.000 ,, 
150.009 , 
100.000 ,, 


it. 
Loterja bieżąca jest znacznie korzystniejsza. 


Spiesz i zakup natychmiast Twój szczęśliwy los w najsłynniejszej 
kolekturze 


BRACIA SAFIER, KRAKOW, RYNEK GŁÓWNY L 6. 


Ze względu na bardzo wielki popyt 
grającym w ich własnym intereste, 


W loterji ubiegłej wielka ilość zamówień nie została wykonana z powodu 
zupełnej wysprzedaży. 
Ciągnienie l. klasy już 18 bm. 
Ceny losów: ćwiartka zł. 10, połówka zł. 20, cały los zł. 40. 


Losy I. klasy wysyła się natychmiast za uprzednią opłatą przypadającej 
nałeżytości na konto czekowe P.K.O. Nr. 400.117 lub przekazem pocztowym. 


(szukańcza panama 


Korespondent masz donosi ze Stryja: 

„Władze Skarbowe w Stryju wykryły ©- 
szukańczą aferę na wielką skalę. Miejscowi bo- 
gaci przemysłowey: żydowscy bardzo sprytnie 
obchodzili przepisy o podatku dochodowym. 
Sprowądzali oni od szeregu lat do Stryja c» 
tydzień po kilka wagonów towarów, a to: zbo 
ża, mąki, kaszy, Żelaza į t. p. na fikcyjnych 
odbiorców. Wagony bowiem adresowane były 
na nazwiska osób przed latami zmarłych, lub 
też wogóle na terenie Stryja nieznanych, Spt- 
aytorzy zaś przedkładali w urzędach kalejo- 
wych pełnomocnictwa na fikcyjne imiona i ta 
drogą uzyskiwali zezwolenia władz kolejowych 
na wyładowywanie towarów. 

Proceder ten bardzo zrdsztą intrątny dla 
przemysłowców żydowskich, ciągnął się blisko 
od 10-ciu lat, a przemycono tą droga ponal 
600 wagonów towarów. To też każdy z przemy 
słowców spekulantów posiada krociowe forti- 
ny — gdy firmy katolickie upądają pod cięża 
rem podatkowym. 

Ciężkie zadanie miała do spelnienia policje 
stryjska, a w szczególności pow. kom. p. Wna- 
kiewicz, oraz wydział śledczy z podkom. „m. 
Kordyszem i wywiadowcą Gutowskim. 

Na skutek przeprowadzonych przez nich 
dochodzeń prokurator przy Sądzie Okręg. Dr. 
Walisch zarządził przed tygodniem aresztowa 
nie oszukańczych potentatów stryjskich. 


w „s 37649 
nm „w 122627 
w  „ 40047 


Gd. 


na nasze szczęśliwe losy poleca się 


aby zamawiali losy bezzwłocznie. — 


podatkowa w Stryju, 


W pierwszym rzędzie ząaresztowano stryj- 
skiego miljonera Neubauera, właściciela wiel- 
kich młynów, oraz znanego grosistę hurtowni- 
ka Friedlera, madto kilkků syedvtorów, a 
w szczególności miejskiego radcę Leibowicza. 

Dalsze aresztowania w toku. Wśród żydów 
nastąpiło poruszenie. Zjechał nawet z inter- 
wencją poset Jager ze Lwowa. Misja jego je- 
dnak nie odmiosła skutku, gdyż aresztowani 
siedzą od tygodnia, a szeres ich zwiększa się 
z każdym dniem. zwłaszcza odkąd przybyli 
|do Stryja rządowi eksperci ze Lwowa, Śledz- 
two prowadzi rądca Rybicki. 

Powodem aresztowań był — jak podaje 
prasa łwowska — fakt. że owe wielkie trans- 
porty zboża spromądzali spekulanci żydowsty 
'rzekomo dla młynów i spółdzielni. przyczem ko 
Tzystano ze specjalnych zniżek kolejowych. 
W zeznaniach o podatku obrotowym i dochó- 
dowym kupcy i spedytorzy podawali mniejszy 
dochód ze spekulacyj zbożowych, powołując 
się na to, że zboże to dostarcząli spółdziel- 
niom i młynom rządowym po bardzo niskich 
cenach. Tymczasem okazało się, iż żaden 
z młynów i żadna spółdzielnia, na które powo 
ływąli gie kupcy. nie otrzymały od nich ani 
wagona zboża. 

W ten sposób skarb państwa poniósi =<tra- 
ty, idace w setki tysiący. 

= 


Od piątku 28 bm. w kinoteatrze „A P O LLO 


Perła humoru i wesołości! Najnowszy sukces ekrfnów ze złotej serji prawdz. arcydzieł film 
Rekordowy triumf genjalnego reżysera Ernesta ILmbicza. 


OTE SIDLA 


W rolach 
głównych . 


przepyszny romana, psłań uśmiechn, werwy i słońca, na 
tle czarującej muzyki. rozgrywający ste wśród przepię” 
knych widoków Wenecji i włoskiej Riwiery! — Sport 
plaża, zabawy Inkansowe. — Świetna treść. — Dowcip. — 


Komizm. — Pikanterja — Flirt. 


Miriam Hopkins, Kay Francis, Herbert Marschall i wiele innych. 


Film najwyższej klasy, którym zachwyca się ohecnie cały świa ! 


DYREKCJA KONCERTOW W. BOLOŃSKI 
SAŁA BOLONSKIEGO 


PAŁAC SPISKI RYNEK GŁÓWNY 34. 


W sobotę, dnia 6 maja 1933 roku. 
Vi KONCERT z „CYKLU MISTRZOWSKICH" 


MIKOŁAJ ORŁÓW 


światowej sławy pianista: wirtuoz 
W programie: Scarlatti, Gluck-Sgambatti, Brachms, 


Chopin, Szymanowski. Skriabin, Prokofjew i Rim- 
skij-Korgakow. 


Permanentki i zniżki nie ważne. 


Początek o godz. 8 wieczorem. 
O EW OO O EO WWO, 


i podatkiem) są do nabycia w kasie przy sali 
Bolońskiego Rynek 34. 


ilety w cenie od Zł. 2.— do 5.80 (łącznie z szatn 4 


| ada) dh BEBE Ma 


m calego Świata. 
„Obchody 3-Maja w Pradze, 


a 


Z okazji święta polskiego 5 maja odbyło 
się w kościełe Tyńskim w Pradze uroczyste 
nabożeństwo, w którom wzięła udział całą 
polska kolonja w Pradze, polskie i polom fi: 
skie stowarzyszenia, jak również członkowie 
korpusu dyylomatycznego i przedstawiciele 
władz czechosłowackich. Wieczorem odbyla 
się w Teatrze Narodowym premjera  „Halki™ 
Moniuszki, W przedstawieniu wzięły udział 
również osobistości czechosłowackiego Świata 
palitrcznego i kulturalnego. Protektorat nad 
przedstawieniem objął minister spraw zagr. Dr. 


gdzie w piątek wystąpi na koncercie w naj 
Lucerny 
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wieniu były, wielkie tłumy publiczności, 


R skupów Tymienieckiego, 


3 Maja w Rzymie. 


W dzień święta narodowego Polski, w ko% 
ciele polskim św. Stanisława w Rzymie Ke. 


9 Kardynał August Hlond odprawił uroczystą 


Mszę św., na której prócz bawiącego w Rzymie 
Ks, Arcybiskupa Nowowiejskiego, Księży Bi- 
Taukomskiego, Jeto- 
wickiego, Dominika, Wetmańskiego i Dubow- 
skiego obecni byli ambasador R. P. przy Wa- 
tykanie i charge d'affaires przy  Kwarynale 
wraz z personalem obu ambasad, liczni polscy 
dostojnicy. kościelni świeccy i zakonni oraz licz- 


Rine rzesze ludu. Po nabożeństwie Ks. Arcybi- 


skup Nowowiejski udzielił zebranym błogosła- 
wielńistwa X, Sakramentem. (KAP.) 


Konsystorz Papieski. 


9 


We wtorek, dnia 2 maja, odbyło się posie- 
dzenie Konsystorza w sprawie zasiągnięcia opi- 
nji episkopau co do zamierzonej kanonizacji 
blog. Andrzeja Fournet. Zwołani zostali bisku- 
pi rezydnjący w promieniu tysiąca mil od Rzy- 


j mu. Wśród 23 kardynałów. którzy wzięli udział 


w posiedzeniu, obecny był JEm, Ks. Prymaa 
Polski, Ks, Kardynał August Hlond, a wśród 


{|58 biskupów Ks. Arcybiskup Nowowiejski, oraz 


księża biskupi Tymieniecki, Jełowicki i wizy- 
tator obrządku wschodniego Ks. Biskup Czar- 
necki. Po krótkiem przemówieniu Ojca św. obra 
zującem postać hłog. Andrzeja Fournet, każdy 
z kardynałów odczytał swą opimję, zgłaszając 


jj ią jednocześnie na piśmie. Opimję swoją oso 


bistą wypowiedziało również 15 patrjarchów i 
arcybiskupów, między innymi Ke. Arcybiskup 
Nowowiejski, pozostali dostojnicy ograniczyli 
się do podpisania deklaracyj, Opinja w sprawie 
kanonizacji wypadła jednogłośnie przychyl- 
na. (KAP.) 
WĄSY KRÓLEWSKIEJ GWARDJI. 

Przed pół rokiem król Jerzy V. w ch3a 
rakterze pułkownika konnych gwardzistów 
wyraził życzene, aby wszyscy niźsi funkcjo- 
narjusze oraz oficerowie pułku nosili wąsy. 
Życzeniu króla stało się zadość. 800 gwardzi- 
stów zapuściło sobie wąsy. Ale wąsy mie chcia- 
ły ulec kapryeowi króla i wyrosły tylko na 350 
obliczach. Dziennikarze tłumaczą to wiekiem 
gwardzistów., którzy mimo rozkazu króla nie 
prócz lekiego puszku nie są w atamie wydobyć 
ze swej górnej wangi. 

Romana 

700 OWIEC SPŁONĘŁO ŻYWCEM. W do 
brach Alt-Kaebelich koło Nowego Brandenbur 
ga wybuchł w tamtejszej owczarni pożar, po- 
wstałv prawdopodobnie wskutek zaprószenia 
przez któregoś z pastuchów ognia. Pastwa po- 
żaru padło 700 owiec i 30 wołów ~“ 

ZNOWU PORWANIE DZIECKA W AME- 
RYCE. W miejscowości Hacwich w stanie 
Maissasuchets trzech bandytów, wsród któ- 
rych znajdował się jeden murzyn, napadło na 
10-letnią córeczkę b. magnata stalowego Mac- 
matha, powracająca ze szkoły do domu. Bam- 
dyci uprowadzili ofiare samochodem. Sprawcy, 
zdołali zbiec bez pozostawienia jakichkolwiek 
śladów. 
AOOO zwÓN | O OWENEONE CE 
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Przejmujące grozą cyfry. 


Niedawno pismo „Neues Volk” podało na- 
stępujące zestawienie liczb: Długość trwania 
wojny światowej 4 lata, 3 miesiące i 10 dni. 
Pod koniec wojny pod bromią. znajdowało się 
około 30 miljonów ludzi gotowych lub zmusza- 
nych do wzajemnego zabijania się. Około 60 
miijonów ludzi było zmobilizowanych w czasie 
wojny ale nie do pracy, lecz do niszczenia. 
Rezultatem tej „niegodnej ludzkości rzezi“ (tak. 
nazwał wojnę Papież Benedykt XV) było prze- 
szło 11 miljonów zabitych i zaginionych. Wy- 
mika. z tego, że w ciągu 4 i pół lat co jedną mi- 
nutę padało 4 do 5 zabitych, W obliczeniu 
dziennem dawało to 6.000 do 7.000! Zagłodze- 
nych zostało wskutek nędzy wojennej w po- 
szczególnych krajach siedem miljonów ludzt, 
ranionych 20 miljonów, w tem wielu kilkakrot- 
nie. Koszty woienne wyniosły 186 miljardów 
dolarów, koszty strat, poniesionych wskutek 
przerwania produkcji — 151 miljardów dola- 
rów. Ogólna suma zatem kosztów tak wielkiej 
rzozi ludzkiej wyraża się cyfrą 337 miljardów 
dolarów. Zabójstwo jednego człowieka „kosz- 
towało" więc 15.565 dolarów. Za te pieniądze 
każda rodzima w Polsce, Austrji, w Niemczech. 
Rosji. Belgii, we Francji. w Anglji, Stanach 
Zjednoczonych. Kanadzie i Australji mogłaby 
otrzymać na własność dom z ogrodem i jeszcze 
pozostałyby olbrzymie sumy ma cele dobroczym- 
ne i oświatowe. Wspomniane pismo zamyka tę 
statystykę zgrozy następującemi słowami: „Na 
podstawie tych liczb człowiek rozsądny i mają- 
cy poczucie odpowiedzialności musi stać się 
współpracownikiem i przyjacielem pokoju. Kto 
mie bedzie uim, ten nie jest człowiekiem, ami 
chrześcijaninem, leez potworem“. (KAP) 


Przy zmianie adresu prosimy 
PT. Prenumerntorów o łaskawe 
podanie dotychezasowego ad- 


reztu. 


Br. 4 


„GŁOS NARODU" z dnia 6-g0 maja 1933 r. 


Nr I2f 


Stuchi wydemwniczy 


„WYPRAWA NA BOŻĄ ROLĘ, napisał 
ks. Józef Kłos. Wydawnictwo Księgarni w 


Wojciecha. Dwa tomy. 

Dawno już nie czytałem książki z tak wiel- 
„kiem zaciekawieniem. jak „Wyprawę na Boża 
rolę“. Pierwsza polska wiolgrzymka narodowa 
do Ziemi Świętej — przez Wegry, Jugosławię, | 
Grecją. Egipt, Turcję i Rumunję, opisana jest 
żywo, zajmująco i pouczająco, Bardzo często 
trudno się wprost oderwać od czytania. Wielka 
izaletą obu tomów jest równieź bezpośredniość 
i prostota stylu, co się mocno przyczynia do 
uprzyjemnienia czytania. Opis pielgrzymki mógł 
by być pierwszorzędnem  dziciem pisarskiem,. | 
gdyby nie pewne uchybienia, które sie zupełnie | 
„niepotrzebnie do obu toniów zakradły. Witka? 
szkoda, że czcigodny i zasłużony autor nie po- j 
czymił starannej korekty w opisie. w ,.Przewo- 
dniku Katolickim“ wydrukowanym. Co hyto 
dobre w tygodmiku dla szerokich mas, nieraz 
razi w dziele tak wykwintnie wydanem. jakiem 
właśnie jest „Wyprawa na Bożą role". Mamy 
na myśli rozsiane po obu tomach usterki sty- 
listyczne. które więcej gniewają czytelnika, niż 
bawią. Miły, delikatny i naturalny humor Au- 
tora stracił przez to na wartości. Na szczęście, 
tyle jest w dziele kart, z przemiłą pogodą du- 
cha nąpisanych, że zacierają rychło wrażenie 
owych usterek, i czyta się książkę z wielką 
przyjemnością i niemniejszą korzyścią umyeło- 
wą oraz religijną, Na szczególne wyróżnienie 
zasługuje staranny opis podróży po Grecji 
i Egipcie. Towarzyszą zaś czcigodnemu Auto- 
rowi w pielgrzymce po Ziemi świętej, ileż to ra- 
zy jesteśmy z nim wzruszeni, oburzeni. przera- 
żeni lub rozmodleni! Podmiesieni na duchu, 
wzbogaceni bardzo cennemi wiadomościami, 
zamykamy „Wyprawę ma Bożą rolę“ z poczu- 
ciem żalu, że się pielgrzymka skończyła! 

Ks. Dr, F. Machay. 


PRZYRODA I TECHNIKA. Nr. 4. Miesię- 
znik. Nakład Książnicy —Atlaa. Prenumerata 
roczna zł. 8.40. 

Ostatni numer przynosi najmującą i aktu- 
alną treść. Czytamy tam relację z = | 
Bauera na Kańcendzengę w Himalajach, ma- 
stępnie B. Szabuniewicza ciekawy i przystęp- 
nie napisany artykuł o tegorocznych laureatach 
nagrody Nobla Sherringtonie i Adriamie, w koń 
eu St. Nagurskięgo, o niektórych współcze- 
snych drogach i materjałach drogowych. 

Wśród notatek znajdują się takie, jak „No 
we grupy krwi”. „Co to jest szkło organiczne". 
„Śmiertelność na raka. w Polsce w świetle cyfr". 
„Zagadnienie regulacji Wisły i żeglugi rzecz- 
nej“ i wiele innych. 

Na zakończenie numeru dodano Przegląd 
Czaeopism, Książki nadesłane i Słowniczek wy- 
razów obcych 1 terminów naukowych. 


Legendarne skarby na dnie Bałtyku. 


Grupa szwedzkich i amerykańskich inżynie- 
rów postanowiła przedsięwziąć poszukiwania, 
pa dnie Bałtyku, gdzie, według legendy, mają 
zmajdować sią zatopione średniowieczne skar- 
by, klejnoty, gemmy, kamee itp. W przedsię- 
wzięciu weźmie rówłnież udział zawodowy po- 


szuliwacz skarbów, Gunnar Hall z New 
Yorku. 
Według podania. przed 600 laty miasto 


Yjdsby, znajdujące wię na szwedzkiej wyspie 
Gothland. splądrowane zostało i obrabowane 
przez możnego duńskiego księcia Waldemara 
Atterdag. Po zdobycim miasta, książę rozka- 
zał ustawić na rynku ogromne beczki i kadzie, 
które miały być wypełnione po brzegi przem 
mieszkańców  podbitogo grodu  Klejnotami. 
ozdobami, kosztownościami i złotem. Visby 
było wówczas jedną z najsilniejszych fortec, 
należącą do Związku Hanseatyckiego, i strnęło 
m bogactwa i dobrobytu. Książę Waldemar 
zdobył ogromne bogactwa, które załadowane 
zostały na okręty i wysłane do Danfi. W dro- 
dze flota duńska podczas silnej burzy zato- 
nela blisko południowego brzegu  wispy | 
Gothland. Ogromne skarby spoczeły na dnie 
MONZA. 

Obecnie mr. Hall, który pracuje w ogrom 
nem przedsiębiorstwie amerykańskiem. zajmu- 
jacem się wydobywaniem złota, pereł itp. 
z dma oceanów, przystąpił do przygotowań 
wydobycia legendarnych skarbów historycz- 
nych z dna Bałtyku. P. Hal posługiwać się 
kodzie w poszukiwaniach specjalnym aparatem 
własnej konstrukcji. Aparat tem składa się 
z wielkiego bebna, w którym jest miejsce na 
dwóch ludzi. Ponadto aparat będzie zaopatrzo- 
ny w najnowsze urządzenia techniczne, windy, 
balony z tlenem, telefony itp. Aparat p. Mala 
spuszczony będzie aż na samo dno morza. 
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Pamictaj złożyć ofiare 
ma rzecz bezrobotnych 
na ręce 


kroybiskupiego Komitetu Ratunkowego 


Dziś i codziennie 


Wyświetla od dnia 8 maja br. najmilszy i 


program humorn i śmiechu. 


Jego Ekscelencja Subjekt 


E. Boda K. Tom. L. Fritsche, M. Rentgen i in. 


aparaturze KLANG film Tobis. Bez przesady 


która śmiało przewyższa wszystkie dotychczasowe i Śmiało można ją postawić na równej 
mierze najlepszych komedji zagranicznych. 
Początek przedstawień o godzinie 5, 7, “10 w niedzielę i święta o godzinie 3-ciej popołudniu 


nn 


We środę dnia 3 maja br. o godz. 11.30 przedp. W sobotę dnia 6 maja br. o godz. 3 popoi 


` W niedzielę dnia 7 maja 


3 poranki filmowe DZIEWCZĘ Z KRAINY BURZ — w rolach głównych Janet Gaynor 
Farrel — Ceny miej 


Echa procesu moskiewskiego w Anglii. 


W związku z procesem przećiw inżynierom angielskim w Moskwie, 
rosyjskim okrętom dostęp do swych portów, ogłaszając bojkot towarów sowieckich. Oto 
jeden z transportowców rosyjskich w porcie angielskim. który wyrzucił na molo cały 

swój ładunek, by uprzedzić zakaz. š 


Berlin, w maju. 

Nowy reżim niemiecki poczyną działać we 
wszystkich dzielzinach życia publicznego. Eks- 
ponentem ruchu hitlerowskiego w życiu kultu- 
ralnem jest „Kampfbumd für deutsche Kultur“, 
którego zwierzchnikiem jest „hackemkreuzler* 
Hans Hinckel. 

Teatry niemieckie bez wyjątku podlegaja 
temu związkowi. Większość dyrektorów ecen 
niemieckich usunięto. Zwolniono również dyry- 
gentów i artystów dramatycznych. Usuwano ze 
scen niemieckich nietylko żydów i marksistów 
ale wogóle ludzi. którzy nie podobali się no- 
wym władeom. Związek teatrów ludowych po- 
prostu przestał istnieć jako samodzielna orga- 


ANDA” ee em 


-Kultura niemiecka nod Znakiem 


(Korespondencja własna), 


Sport. 


„Walka o puhar Mussoliniego w Rzymie. 


Tegoroczne międzynarodowe zawody kon- 
ne w Rizymie, w których, jak wiadomo, bierze 
udziął również ekipa polska, gtały sią terenem 
ciakawego pojedynku pomiędzy Włochami a 
Niemcami. Włosi (postawili sobie za zadaniu 
obronę puharu Mussoliniego, który przy ewen- 
tualnem zwycięstwie niemieckim  przeszedłby 
definitywnie w rece kawalerji niemieckiej. 
Z drugiej strony Niemcy usilnie starają się o 
zwycięstwo i w tym celu wysłali do Rzymu 
bardzo silną ekipę, złożoną z 10 jeźdźców i 
30 koni. Picrwsze konkursy szybkości, stano- 
wiły raczej objeżdżanie pola i do pewnego 
stopmia próbę sił i możliwości każdej ekipy. 
Organizacja zawodów tardzo dobra. 

Obserwując pierwsze konkursy, można po- 
wiedzieć, że Włosi zastosowali system prze- 
szkód terenowych niższych, zwłaszcza w sto- 
sunku do lat poprzednich. 

Wobce tego ekipa niemiecka, mając konie 
mocne o dużej qotędze skoku, jest do pewne 
go stopnia zaskoczona i nieco zdezorjentowa- 
na. Jeżeli chodzi o ipuhar Musgoliniroo, naj- 
więcej do powiedzenia będą mialy ekipy wło- 
ska, francuska, niemiecka i hiszpańska, 

- Konie polskie po Nicei nietylko nie wyka- 

zują zmeczenia. lecz przeciwnie szybko qo- 
chodzą do formy i robi} gprzedhiegi czyste. 
Nawet konie, które zakulały w Ńieei (Polus, 
Nero, Donetse) już są zdrowe i biora. udział 
w biegach. Zwraca uwagę. że aczkolwiek ma- 
terjat Judzki naszej ekipy stara się dobyé z ko 
mi maximalną ilość tego, co dać mogą, to je- 
dnak koniem polskim krak szybkości niezbe- 
dnej zwłaszcza wobec coraz wzrastającego na 
stawienia organizacji zawodów na szybkość. 
Konie i jeźdźcy. czują się w Rzymie znaczne 
lepiej niż w, Nicei, gdzie prawio we wszyst- 
kich konkursach każdy jeździec mógł brać u- 
dział na jednym tylko koniu. podczas gdy 
w Rzymie może jechać na dwóch, lub więcej 
koniach. 

W ekipie polskiej mamy tylko 4-ch jeźdź- 
ców. gdyż mjr. Królikiewicz zmuszony jest dm 
dalszego prowadzenia kuracji, aczkolwiek stan 
odmiesionej kontuzji znacznie s'e poprawił. 


Anglja zamknela | Zawody pływackie w pływalni krytej. 


najrozkoszniejszy film Sezonu, Arcywesoły 


Wielka komedja muzyczna. Szampański wir 
komicznych sytuacyj i miłosnych awanturek | 


M. Gwiklińska, Ina Benita 


Muz. H. Wars, Reż. M. Maszyński. 
Zdjęcia wykonane ca zagranicznej 
twierdzimy iest to najlepsza komedja sezonu, 


W rolach 
głównych 


br. o godz. 11.30 przedp. 


se od 60 greszy. 


RR E E LLOSA ARA DLL l __ O z OOO NOOORÓB 
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W niedzielę, duia 7T maju tr. odbędą rię w 
krytej pływalni przy ul. Krowoderskiej Ogól- 
no.polskie Zawody Pływackie z udziałem zawod 
niczek i zawodników ezolowych klubów Polski, 
jak E. K. S., Giszowiec, Cracovia, A. Z. S., 
Ymki. Zawody zapowiadają się bardzo intere- 
sująco, zwłaszcza start Karliczka, który ostat- 
nio na Międzynarodowych Zawodach Plywac- 
był żydem... kich w Warszawie pop woz". ae, 

Organizacje, które dotychczas nie uległy — Richtera, uzyskując świetny CZAS 3 
„normalizacji: "same się zgłaszają i prosa aby [yae pen AA mo WD” 
przeprowadzono w nich zmianę kężimu. Każdy iepa Poi Juditin. ne Pa- 

hai i Es + TEAMu. BAZY AR Kot, Rouppert. Pawełek, Lichota. Począ- 
klub kręglarzy zgłasza się do współpracy i do- | 44. awodi Linie 5 t 
maga się „Gleichschaltungu™, aby nie był za- tek zawodów o godzinie 5 po poł. 
d > 5 ne J ba 
RE i aby zwrócić na siebie uwagę. 

Nowy rząd atoli czyni przygotowania do in- 
mych jeszcze czymów. Po wielkim „.fajerwerku* 
jw dmiu 1 maja przyjdą jeszcze mniejsze fajer- i s 
| werki. W Berlinie utworzony zostal specjalny | dalszym ciągu Ruch i Pogoń, Pewne przeswiię- 
| komitet, który ma przeprowadzić „czystkę* w cia nastały jednak w grupie wschodniej. gdzie 
herlińskiej bibljotece miejskiej i bibljotekach | Legia wysunęła się na drugie miejsce, a 22 p. p. 
Judowych. Na czele tego komitetu stoi również |1a czwarte. 
Hans Himckel. Na prowincji podobna „ezyst- 


swastyki. | 


W tabeli ligowej bez większych zmian. 


Po ostatnich zawodach ligowych czoło ta- 
s s s A 
beli nie uleglo żadnym zmianom. prowadzą w 


Grupa zachodnia, 


mizacja i wcielony został do podobnej organi: Ica" zostałą już przeprowadzona. W miejskiej gry pkt st, br. 
zacji hitlerowskiej „Deutsche Bühne“. „Norma- bibljotece największej dzielnicy berlińskiej 1) Ruch "1 6 1:8 
lizacja* przeprowadzona zostala również we, Kreuzbereu wyłączono w pierwszych dniach 2) wsi | 5 5:3 
związku dyrektorów teatrzyków .rewjowych, na|rewizji 2.500 tomów. Są to dzłeła Emila Lud-| > Warta, 3 6:2 
którego ozełe również stanęli wypróbowani |wiga, Alfreda Kerra, Dra Hodana, Róży Liu- A „sk CA £ : F 
„hackenkreuzlerzy”. Niemiecki związek rekla- | xemburg it. d it. d. Na indeksje znalazł się Gedi. A | w 
my oraz związek praktycznej grafiki również również czeski powieściopisarz, autor „Dziel- 6) | oborze sj 0 1:1 4 
podporządkowane zostały Kampibundowi. Nor- | nego wojaka Szwejka“ Jarosław Haszek, Wye- i Sarze | : 
malizację przeprowadzono ponadto w związku liminowane z bibljotek ksiażki zwożone będa Grupa wschodnia. 

niemicekich architektów, na czele którego sta- na plac Belle-Alliance i tam publicznie spalo- gry pkt st. bt. 
nal hitlerowiee TLoecher. Specjalną uwagę ne. Ta „autodafe“ w XX wieku przypominać| 1) Pogoń a á 5:2 
zwraca się ma niemiecką sekcję międzynarodo- | będzie średniowiecze, kiedy palono dzieła naj-| 2) Legia 3 6:3 
wego Penklubu. Na czele niemieckiego Penkl-|wiąkszych myślicieli z tą tylko różmicą, żej 3) L. K. 8. ž , 1:0 
bu stoją wspomniany już Hans Hinckel, Hansi wówczas na stosie palono również autorów.| 4) 22 P.P- 5 2 6:8 
Jolmst i Dr. S$chósser. W najbliższym czasie | Zresztą autorzy, których książki znalazły się| 5) Wanszawianka 8 1 1:4 
przeprowadzona zostanie „normalizacja“ w nie-|na indeksie, dawno już znajdują się zagranicą.| ©) Czarni 2 0 1:3 
mieckim związku wydawców czasopism: juź o-| Niemiecka autodafe może przybrać olbrzymie ——0—— 


becnie na czele tego związku stoją hackenkreuz 
lerzy Amann i Berger. 

Błędtan byłoby przypuszczać, że chodzi tyl- 
ko o formalne zmiany w przewodnietwie. 7, no- 
wem prezydjum przychodzą nowe nazwiska i 
nowa ideologja, ale zmienia się cała. struktura 
„normalizowanych” organizacyj bowiem pierw- 
sze postanowienia nowego prezydjum dotyczą 
rewizji metryk członkowskich, z których wy- 
kreślani są wszyscy żydzi, marksiści i t. d. Nie- 
miecka literatura, niemiecka sztuka, niemiecka 
opinja publiczna — to wszystko podporządko- 
wane zostało nowemu reżimowi. Jak daleko 
sięga prawomocność i odwaga nowych wład- 
ców, wmioskować możną z tego, że zakazuje 
sie oficjalnych obchodów dla uczczenia J. 
Brahmsa, który jeszcze niedawno wraz z trzema 
wybranymi ogłoszony został jako  „pramiemie- 
cki“ mistrz. Wówczas jeszcze hitlerowcy nie 
zdołali stwierdzić, że jeden z jego przodków 


j Zygmunt Różycki. 


rozmiary, bowiem czystka nie ogranicza się do 
bihljotek. ale przeprowadzona będzie również w 
księgamiach i wydawnictwach. Na prowincji a ©" Gd SAY 

niemieckiej już to uczyniono, a w Berlinie dają]  Automobilista Czajkowski. przebywający 
się już zauważyć tego początki. Właśnie w tych |stale we Frencji, zamierza w tych dniach zaa- 
> w jednym z największych domów han-|takować na słynnym torze automobilowym 


POLSKT KIEROWCA ATAKUJE REKORD 


lowych. posiadaiących również znacznie ob-|pod Berlinem, „Avus“, rekord godziny, należą- 
szerny „sortyment” książkowy zapowiedziano |cy do anglika Eystona, 

wizyte organów kontrolnych. Takiej samej wi- Czzjkowski startować będzie na Bugattim, 
zyty spodziewają się inne domy wydawnieze i|któm rozwinąć może szybkość do 260 kim. na 
księzamie. Składy książek maja być dokładnie | godzinę. 

zrewidowane. Jakie następstwa to hqdzie miało 
dla produkeji książkowej, nie trzeba przyta- 
czać. Možna to już obecnie zobaczyć ma rynku 
księgarskim. 

Oto, jaki los spotyka niemiecka kulturę. 
| niemiecką literaturę, teatr. sztukę... Wszystko to 
zaprzągnięte ma być w rydwan swastyki hitle- 
rowskiej, w rydwan nowych władców Niemiec... 


Od Administracji. 


Celem uregulowania nakładu 
presimy o jak najryehiejsze ure- 
gulewanie prenumeraty 


Nr 121 


€o słychać 
w firakowie. 


Sobota 6: św. Jana w. Oleju, 
Niedziela 7: Opieki św. Józefa, 
Niedziela 7: wschód słońca o godz. 4.18, 
zachód o godz. 19.36. 
— a M 

PŁYTA PAMIĄTKOWA dla 4. p. Dr. St. 
Tomkowicza została osadzona na południowej 
ścianie kościoła Najświętszej Panny Marji, a 
w dmiu 8 b. m. (w poniedziałek) jako w dniu 
imienin Zmarłego, zostanie odprawioną. za spo 
kój Jego duszy uroczysta Mszą św. o godz. 
10-tej rano, przed ołtarzem éw. Stanisława 
w kościele Marjackim. r 

TYDZIEŃ TANIEJ KSIĄŻKI Kilka po- 
ważniejszych księgarń krakowskich urządziło 
w 1-szym tygodniu maja „Tydzień taniej książ- 
ki”. Impreza ta spotkała się z wielkiem uzna- 
niem publiczności, gdyż dzięki tej okazji może 
każdy nabyć po bardzo niskiej cenie wyborowe 
książki. Niektóre księgaraie wystawiły na Ryn- 
ku gł. stragany z książkami; stragany są oble- 
gane przez publiczność, która chętnie mabywa 
towar, który może sobie obejrzeć, ocenić, zapy- 
taé o cenę... Rodzi się pytanie, czy w ten spo- 
sób nie ożywiłby wię znacznie handel księgar- 
ski, gdyż taka wystawa książkowa znakomicie 
zachęca do kupna... 

ROZSTRZYGNIĘCIE KONKURSU POETY- 
CKIEGO „POLSKIEGO RADJA“. Ogłoszono 
ostatnio rezultaty konkursu poetyckiego Pol- 
skiego Radja o nagrody w łącznej sumie 1000 
złotych, ufundowane przez anonimowego ofia- 
rodawcę. Konkurs rozstrzygnięty został na pod 
stawie głosowania radjosluehaczów. Ogółem z 
całego kraju nadeszło zgórą 5000 odpowiedzi. 
W grupie na temat „Poeta“ największą ilość 
głosów (2118) zdobył wiersz pt. Sym”, w gm- 
pie na temat „Grobowiec Nieznanego Żołuie- 
rza” — wiersz „Kolysanka* (2532). w grupie 
na temat „Na śmierć Żwirki i Wigury” — 
wiersz pt. „Złotogoleńczyk (2050). 


Autorem 
pierwszego z wymienionych wierszy jest Jam 
Piotrowski, autorem drugiego — dr. Zofja Bes- 
sugo z Kołomyi, autorem trzeciego — Witold 
Hulewicz. Trzej wyróżnieni autorzy otrzymują 
z podziału ogólnej sumy 1000 zł. nagrody po 
zł. 384 każdy. 

NOWE WYSTAWY W KRAKOWSKIM 
PAŁACU SZTUKI. Otwarte niedawno nowe 
wystawy w Pałacu Sztuki przy pl. Szezepańt- 
skim, wywołały znaczne zainteresowanie. Wy- 
stawa „Jednoroga” daje możność zapoznania 
się Z całym szeregiem młodych, bardzo uta- 
lentowamych artystów, którzy wystawili ostat- 
ni plon swej pracy, Niewątpliwie też szereg 
dzieł znajdzie nabywców. 

HUMANITARNA PLACÓWKA LECZNICZA 
Siostry Miłosierdzia w Krakowie uruchomiły po 
nownie przy ulicy Warszawskiej L. 6-4. ambu- 
latorjum dla chorób chirurgicznych i wewnętrz- 
nych. — Doskonale wyposażona przychodnia 
lecznicza przeznaczona dla chorych ubogich i 
niezamożnych pozostaje pod kierownictwem p. 
Doktora. Alfreda Ćwiklińskiego. — Przyjmowa- 
nie chorych odbywa się codziennie od godziny 
12—14 z wyjątkiem niedziel i świąt. 

FATALNY STAN 3-GO MOSTU. Nie poma- 
gaja liczne skargi: okropne wyboje na I-cim 
moście narażają przejeżdżające furmanki na po 
łamanie kół, — Wcboraj popołudniu wyjechała 
straż pożarna na III most "elem uprzątnięcia 
wozu z deskami, któremu złamoło się koło na 
wybojach. Zrobił się oczywiście zator. opóźnie- 
nie tramwajów itd. 

NA WCZORAJSZYM TARGU placono na- 
stępujące ceny: mleko niezbierane litr 18—20 
gr; śmietana 1—1.%0 zł; śmietanka 50—60 gr; 
ser zwyczajny 1 kg. 60—80 gr; masło desero- 
we 3.40—3.60 zł; zwyczajne 2.80—3 zł; jaja 
świeże sztuka 6—7 gr; jabłka krajowe 1 kg. 
0.80—1.60 zł; ziemniaki 7—8 gr: buraki ćwi- 
kłowe 15—20 gr; marchew 30—35 gr; cebula 
20—25 gr; pietruszka 14—16 gr; seler 30—35 
gr; włozzczyzna ©0—25 gr; kury sztuka 2.50 
do 4 zł; kurczęta para 8—6 zł; kaczka 3—4 
mł; gęś 4—5 zł; indyk 12—16 zł; indyczka 
7—9 zł; karp żywy 1 kg. 2.20—2,40 zł; szczn- 
pak 3.50—4 sł; łosoś 5.50—6 zł: lin 2—92.20 
zł: brzany i leszcze 4—4.50 zł; wiślane dro- 
bne i średnie 1.40—1.80 zł. 

SAMOBÓJSTWO 18-LETNIEJ DZIEWCZY- 
NY. Onegdaj wieczorem na Alei Grottgera po- 
pełniła. samobójstwo Marja Szatko, lat 18 (ul. 
Mazowiecka 51) strzelając sobie w prawą skroń 
z rewolweru F. N. kal. 6.35. Wezwano pogoto- 
wie ratunkowe, którego lekarz stwierdził 
śmierć. Zwłoki na polecenie lekarza miejskiego 
przewieziono do Zakładu Medycyny Sądowej. 
Powód samobójstwa narazie nieustalony. 

OTRUŁA SIĘ LIZOLEM. Wczoraj w nocy 
Fr. Misiorówna, lat 27, (Król. Jadwigi 7) usiło- 
wała popełnić samobójstwo obok cmentarza 
zwierzymieckiego przez napicie się lizolu. Wez- 
wahe pogotowie ratunkowe przewiozło ją do 
szpitala św. Łazarza w stanie nieprzytomnym. 
Powód samobójstwa nieustalony. Denatka pozo- 
stawiła list, jednak powodu samobójstwa. nie 
podaje. 


ZŁAMAŁ NOGĘ CZASIE PRACY. 


w 


„GŁOS NARODU" z dnia 6-go maja 1933 r 


ominisiów przed Try). 


Wczoraj stanęli przed trybunałem przysię- 
głych następujący żydzi-komumiści: 27-letni 
Mojżesz Gerstner, krawiec; 32-letni Mendci 
Bochner, krawiec; 20-letni Samuel Leib Fers, 
pom. krawiecki i 18-letni Izaak  Wohifeiler, 
rom. krawiecki. Akt oskarżenia zarzucał im. 
że w nocy z 1 na 2 września ub, r. w Chrza- 
nowieę sporządzi ulctkę, w której wzywali 
do zmiany ustroju państwa droga rewolucji i 
wprowadzenia dyktatury proletarjatn. W eza- 
sie przoprowadzonej rewizji u cskarżonego 
Gerztnera. pazychwyctonoe wszystkich 4-ch na 
goracym nezynku powielania ulotek, Ulotki 
byly przeznaczono na propagande 4 września. 
w  międzynaredowym dniu młodzieży komuni- 
stycznej. 

Oskarżeni wyparli się winy, jednak zezna- 


pn 


Ud czwarku dnia 4 bm. w kinoteatrze „SZTUKA“ 


Brzyięgłych w Krakowie. 


nia świadków byly niekorzystne dla. nich. Try 
bunał postawił lawie przysięgłych kilka pytań 
co do winy oskarżonych. Odpowiedzi wypadły 
następująco: eo do ask. Gerstnera, potwierdze- 
no 12-ma glosami jego winę. Saq skazał go 
na 2 i pół roku wiezienia, Osk. Bochner (12 
głosów stwierdziło winę) dostał rówuież 2 i pół 
reku więzienia, Osk. S. I. Fern (9 głogów: 
tak) skazany został na 10 miesięcy więzienia: 
tę samą kare otrzymał osk. Izaak Wohlfeiler. 
którego 11-tu sędziów przysięgłych uznalo 
wirmym, 

Rozprawa trwala do godz, 5-iej po pobi- 
dniu; przewodniczył s. o, dr Ostręga, woto. 
wali s. s. o. Ciesślewski i Stuhr, oskarżał prox. 
Garbaczyńgki. 

==>. 


Młodzieniec o porywającej urodzie, przepysznej budowy ciała i wspaniałym głosie — zwany 


jedynym następcą Valenlina 


śpiewa upajające 


DON JOSE MOJICA 


i rywalem Kiepury nielodje w rol; 
Księcia Al-Hadi, w najświeższym i najpiękniejszym przeboju filmowym świata! 

Oszałamiający przepych wystawy! — Kwiat najpię” 

kmiejszych kobiet — Romantyczne. awanturnicze 


przygody! — Kairo — Aleksandrja — Paryż — We- 
necja! Tak cudnej muzyki nie było jeszcze w żadnym 
filmie! Ten fascynujący film, o żywej, intrygującej 
akcji, pełen romalyconych przygód, budził wszędzie 


niezwykłe zainteresowanie i podziw! 
CREE E SORROW R a UMP KOWNA ROOT LILO 


= 


ni Paweł Rudzki doznał złamania nogi w cza- 


sie pracy. Rudzki malował wóz zawieszony na 
windzie; w pewnym momencie wóz zerwał się 


i oś koła złamala nieszczęśliwemu nogę. Po m- 
łożemiu szyny przewieziono Rudzkiego do szpi- 
tala św. Łazarza ma oddział chirurgiczny, 
ŁUDZIŁ MAŁŻEŃSTWEM I WYŁUDZIŁ 
PIENIĄDZE, Bębno Paulina (zam. ul. 


3) wyłudził od niej pod przyrzeczeniem małżeń- 
stwa kwotę 1400 złotych. 

POGOŃ ZA ZŁODZIEJEM, Dnia 3 bn. oko- 
ło godz. 21-szej jakiś osobnik skradł w kawiar- 
ni Mazurka przy ul. Piastowskiej plaszcz dam- 
ski i kapelusz męski. Ścigany przez pełniącego 


tam służbę strażnika bezpieczeństwa oddał do 


niego jeden strzał z broni palnej przebijając 


mu czapkę. Strażnik bezpieczeństwa oddał za 


nim 3 strzały rewolwerowe, jednak niecelne, 
gdyż osobnik ów zbiegł w stronę Woli Justow- 
skiej. pozucając płaszez į kapelusz. Dochodze- 
mia w toku. 
E 
ZAWIĘTRYAIEN'A | KOMUNIKATY. 
XXX. ZWYCZAJNE, DOROCZNE WALNE 
ZGROMADZENIE CZŁONKÓW „TOW. KOLO- 


NIJ WAKACYJNYCH — PORĘBA WIELKA) 


— DLA UCZNIÓW GIMNAZJÓW M. KRAKO- 
WA“ odhędzie się w niedziebłą dn. 14 mają 
1932 r. o godz. 10.30 przed południem w gma- 
chu państw. gimnazjum VIII przy ul. Studen- 
ckiej 1. 12. a w braku statutem wymaganej 
ilości członków o godz. 11 tego samego dnia 
iw tem samem miejscn, z ważnością powzię- 
cia uchwał, bez względu na ilość obecnych z 
następującym porządkiem dziennym: 1) Zagaje- 


nie, 2) Odczytanie protokołu z ostatniego Waln. | 


Zgromadz., 3) Odczytanie sprawozdania z czyn- 
ności Wydziału za . 1932, 4) Sprawozdanie Ko- 
misji rewizyjnej, 5) Uzupełniające wybory do 
Wydziałn, 6) Wnioski i interpelacje, — Za Wy- 
dział: Prezes Dr. Wł. Ekiert, sekretarz prof. 
Wł. Koch, 

WYCIECZKĘ DO OJGOWA organizuje 
Polsk. Tow. Kraj. w niedzielę 7 bm: Wyjazd 
z Krakowa do Zabierzowa w sobotę o godz: 
16,80, skąd pieszo do Ojcowa. Powrćt w nic- 
dzielę wieczór. Prowadzi prof. Sykutowski. 
Zbiórka przed dworcem zachodnim o godz. 
16-tej. 

OSTATNIE WALNE ZEBRANIE ZW, MI- 


SYJNEGO POLEK odbędzie sie w niedziele 7; 


h. m. o godz. 4-tej po południu. w Domu Ke. 
Emerytów ($w. Marka 10. W razie niedosts- 
tecznej frekwencji odbedzie sę posiedzenie o 
godz. 434 tego samego dnia. 
sowy a 

REPERTUAR TEATRU SLOWACKIEGO. 

Sobota: „Spadł z księżyca” (premjera) (Gość. 
wystep M. Maszyńskiego). 

Niedziela popoł.: „Tak — a nie inaczej” 
(Gość, występ M. Maszyńskiego). 

Niedziela wiecz.: „Spadł z księżyca” (Gość, 
występ M, Maszyńskiego). 

Poniedziałek po południu: ..Zomsta”. 

Penicdziałek wieczór: „Kraina uśmiechu”. 

PEPERTPAR KINOTFATRAW 

ŚWIT; „Dziesięciu z Pawiaka” (w roli gł. 
Józef Węgrzyn). 

WANDA: Jogo Ekscelencja Subjekt“ (M. 
Éwikliùska i E. Bodo). 

APOLLO: „Złote sidla“. 

SZTUKA: „Biala odaliska* (Don Jose Mo- 
jica). 
UCIECHA: Pod Twa Obronę (M. Bogda i 


Wczoraj koło południa w Swoszowicach 47-let- l Brodzisz). 


Sarego 
2) zgłosiła, że niejaki Stefan Kleczko (Kurniki 


linja A—B i wieczór przy kacie, 


ATLANTIC: „Teodozja Sewastopol“ i ko- 
medja z Lili Damitą. 

SŁOŃCE: Śpiew — calus — dziewczyna (w 
gł. rolach: Gustaw Frohlich). 

ADRIA: „Natchnienie“ (Greta Garbo) i ..Bu 
ster sią żeni, 

PROMIEŃ: Mata Hari” (Greta Garbo i No- 
varro). 

KINO DOMU ŻOŁNIERZA, Oa poniedziałku 
1 maja br. film p. t. Kapitan gwardji królew- 
skiej (w rol. gł. Ramon Navaro. Dorota Jordan). 

KINO MUZEUM wyświetla w sobotę i 
w niedzielę film p. t.: „Utwór w operze’, — 
W roli głównej Lom Chaney i Mary Philbin. 

2. wa 

„SPADŁ Z KSIĘŻYCA“ W TEATRZE 
MIEJSKIM. Dzisiąj w sobotę wieczorem pre- 
mjera współczesnej komedji francuskiego auto 
ra Marcelego Acharda, w przekładzie Wł. Pe- 
rzyńskiego p. t. „Spadł z księżyca” („Jean de 
la hme”), w której rozpocznie nowy cyki go- 
ścinnych występów znakomity artysta scen 
polskich Marjusz Maszyński, w mistrzowskiej 
kreacji roli Kiaudjusza, Marceli Achard znany 
jest publiczności krakowskiej z granej i cieszą 
cej sią ma tutejszej scenie wielkiem powadze- 
niem komedji „Mistigri', wznowionej obecnie 


na scenie Teatrów Miejskich w Warszawie. 


WŁADYSŁAW WALTER, bezkonkurencyj 


ny komik teatrów stołecznych, filar polskiego 


ekranu, wystąpi tylko dwa razy w „Bagatel“ 
w najnowszym programie. Oprócz Waltera wy- 
stąpią znakomiei artyści teatru „Morykie Oko” 
pp.: J. Bukojemska, B. Relska, K. Ostrowski, 
znakomity balet J. Klimaszewski i W. Misz- 
czak, Niezrówmani ci artyści warszawscy Wy- 
komają arcywesoły i nader urozmaicony pro- 
gram. 

WIELKA PANTOMINA-BALET .Siedm żon 
Sinobrodego* odbędzie się w teatrze Bagatela 
w dniu 10 bm. o S-mej wieczór. Scenarjusz | 
osnuty ma tle bajki wschodniej, przy pięknej | 
ilustracji muzycznej ukaże przed widzami róż 
nobarwny świat rycensko-wschodni pełen życia, 
muzyki, tańca i wesołości, Impreza, urządzona 
jest staraniem i ma cele Towarzystwa ochrony 
dzieci i młodzieży (T. O. M.). 

WIECZÓR LEONA WYRWICZĄ W KRA- 
KOWIE. Świetny monologista p. Leon Wyr- 


wiez wystąpi dzisiaj, w sobotę, w kinoteatrze 


„Swit“ o godz. 8-mej wieczorem. Na bogaty 
program złoży się szereg dowcipnych monolo- 
gów. między in. momolog: ..97 łat”, ziwizyta u 
dr. Laucra, u prof. dr, Pisarskiego i dr. Łapiń- 
skiego”, Występ p. Leona Wyrwicza wywołał 
wielkie zainteresowanie w kulturalnych sferach 
miasta, Bilety do nabycia w firmie Rudnieki, 


CZARNA MAŃKA Z CZARNEJ WSI, wode- 
wil ze śpierami i tańcami w oprac. scen. E. Za- 
łuekiego. ukaże się na scenis teate Domu Żoł- 
nieza tylko dwa razy, w niedzielę 7 bm. o go- 
dzinie 3.30 pop. i 7.30 wieczorem. — Żywa ak- 
cja, doskonale kuplety i tańce — wyborowa 
obsada artystów. 

——GE—— 
WIADOMOŚCI KOŚCIELNE. 

W KOŚCIELE ŚW. BARBARY w niedzie- 
le 7 b. m, w czasie Mszy św. o godz. 10-tej. 
grać bedzie orkiestra wojskowa 8 pulku ula- | 
nów ks. J. Poniatowskiego. I 


"Złóż składke na 
Arcybiskupi Komitet Ratunkowy !| 


"+ Fir. l 
E Białe zęby:Ghlorodont | 


Pasta do zębów, używana przez miljony ludzi na i 
M całym świecie. Pierwszorzędna w działaniu, osz- 4 
czędna w użyciu. 


ę r 

Pogrzeb gen, dyw. ś.p. Jakóba 

Włostowiec-Gąsieckiego. 

Wezoraj popoludniu odlył się pogrzeb śp. 
Jakóba Wiostowiec-Gąsieckiego, gen. dywizji. 
Ostatnią przysługę odzluly Zmarlemu liczne rze- 
sze wska i ludności cywilnej. Na czele kon- 
duktu żałobiuego kroczyła komjanja 20 p. p. ze 
sztandarem i orkiestrą i oddział 5 DAK'u. Tru- 
mre wieziono na lawecie; na trumnie leżała 
czapka generalska. Liczne ordery niósł na po- 
duszee podoficer. Następnie szły delegacje szkół 
jz sziandarami, dziatwa z ochronek, delegacja 
Zw. Młodzieży Rękodzieln. z orkiestrą, dużo 
oficorów i wielkie rzesze publiczności, 
| W pogrzebie wzięli udział: gen. Yung, gen. 
Hcheaaner, gen. Niklas, gen, Słupski, gen. La- 
tinik, gen. Żaba, gon. Fara, pulk. Kolankowski, 
pułk, Bolesławicz, szef sztabu DOK.. dyr. Izby 
|Skarkowej p. Greger, dyr, Bauku Gosp. Kraj. 
ip. Rekosz, delegat Ilallerezyków p. Hust. Kon- 
dukt żałobny prowadził ks. gen. Niezgoda. 
| Przybyło również wiele duchowieństwą świec- 
jkiego i klasztornego, Sodalicja panów i i Na 
jementarzu przemawiał ven, Hohenauer. Na gro- 
bie złożono bardzo dużo wieńców. | 

Pogrzeb śp. gen. Wł.-Gasieckiego stał się 
manifestacją wojskowo-społeczną, gdyż z jednej 
strony Zmarły piastował wysoką szarżę w armji 
i zasłużył się wielce na placu boju, z drugiej 
zaś, po przejściu na emeryturę, poświęcił resz- 
tę swego żywota wydatnej pracy społecznej. 
To też pogrzeb wczorajszy był uczezeniem wiel- 
kich zasług zmarłego generała, 


Wymienne pociągi z Wiedniem. 

: Zainiejowana przez władze kolejowe wy- 
cieczka do Wiednia spotkałą się z pelnem po- 
wodzeniem, o czem świadczą zgłoszenia z ca. 
łej Polski. W pociągu który wyruszy 14 bm. 
a powróci 20 maja przewidzianych jest 800, 
miejsc, obecnie już zarezerwowanych tak, iż 
nowe zgłoszenia nie są uwzględniane, Główny 
kontyngent pasażerów stanowić będą oczy- 
wiście Krakowianie. Jedną z przyczyn powo- 
dzenia tej imprczy jest ta okoliczność, że po- 
dróż te można odbyć bez paszportu co wobec 
ostatnich ograniczeń paszportowych zarządzo- 
nych przez ministerstwo spraw wewnętrznych. 
nie jest bez znaczenia. 

Jak wiadomo pociąg do Wiednia będzia 
pociągiem wymiennym. Na tych samych zdsa- 
dach organizują koleje amstrjackie pociąg wy- 
cieczkowy do Polski. Wiedeńczycy przyjadą 
do Krakowa 24 bm. na 5 dni i oprócz zabyt- 
ków miasta, zwiodzą Zakopane, Pieniny, Mor- 
skie Oko, a także odwiedzą Gorlice i tamtej- 
szy ementarz wojskowy, pamiętny ze względu 
na rozgrywające się na tym terenie walki 
austriacko-rosyjskie w roku 1915-ym. 

PIE ASTE 
Odczyty. 

„Odczyty w krak. Tow, Technicznem*, 
W piątek 5 b. m. o godz. 19-tej odbędzie „ię 
w Krak. Tow. Technicznem (Straszewskiego 
28 IM. p.) zebranie, na którem p. J. Bujwidosva 
i p. Inż. W: Chramiec wygłcszą referaty na 
temat: „Urzadzenia filtracyjne wodociągu pań- 
stwowego w Macżkach w ruchu, ich kontrola 
i czyszczenie" (z obrazami świetłnemi). — Go- 
ście mile widziani, 

Wykład Ks. prof. Dra Krzesińskiego. W nie 
dzielę 7 bm. o gedz. 11.45, w czasie uroczyćto- 
ści jubileuszowej Zmartwychwstania Chrystusa 
Pana. Ks. prof. Dr. A. Krzesiński wyglosi w 
Złotej Sali Domu Katolickiego wyklad pt. „Mi- 
styka Zmartwychwstania Pańskiego i jego zna. 
czenie w życin jednostki i narodu“. 

„Zarys struktury kredytowej Polski“. Wy- 
kład w Tow. Ekonomicznem w Krakowie wy- 
glosi w poniedziałek 8 bm. prof. H. Tennen- 
banm z Warszawy. Początek o godz. 18-tej w 
sali Izby Przem -Handłowej w Krakowie, ulica 
Długa 1. I p. Wstęp wolny. 


a 


Przepuklinowe Pasy 


Opaski Brzuszne 
Suspenzorja. prostotrzymacze 


Aparaty ortopedyczne 


Protezy ręczne i nożne, szczudła kule itp. 
Wykonuje we własnej pracowni 


Marzacdzia Lekarskie 


oraz 
uskutecznia: naprawy,oslrzenie iniklowanie 


L. KnapiRski Kraków 
uł. Mikoiajska7.Tel.105-05 


Ber. © 


Zwcie gospodarcze. 


Waloryzacja przedwojennych polis 
towarzystw austrjackich. 


Do roku 1918 dzialdo na terenie Malopol- 
ski 16 austrjackich i 3 węgierskie 'towarzyst- 
wa ubezpieczeń na życie, z których po r. 1918 
pozostały tylko dwa towarzystwa ubezpieczeń 
ma życie a to Feniks į Anker, które nadal jesz- 
czę na tym terenie pracują. W przeważnej za- 
tem części wypadków posiadacze przedwojen- 
nych polis działających swego czasu w Mało- 
polsce towarzystw  austrjackich į węgierskich 
nie mogą sobie rościć pretensyj z tytulu wa- 
loryzacji. 

Wymagało dużo zachodów i starań, by wyż 
wymienione towarzystwa Feniks į Anker, któ- 
re jako jedynie z dawnych 16 austrjackich i 3 
węgierskich towarzystw ubezpieczeń na życie 
obecnie w Polsce działające i starające się o 
rozszerzenie ich agend ma całą Rzeczpospolitą 
Polską, podjęły się wzięcia ma siebie cho- 
wiązka zlikwidowania spraw tych towarzystw. 
które już w Polsce więcej nie pracują. Ofiara 
tych dwóch towarzystw zasluguje na tem wię- 
ksze uznanie. jeżeli zważy się, że waloryzacja 
przedwojennych polis w ich własnym państwie 
(Austrja) dotychczas nie nastąpiła. 

W r. 1931 odbyła się konferencja delegatów 
Urzędów Nadzom Rzeczypospolitej Polskiej i 
Austrji. która doprowadziła do zawarcia para- 
fowanej umowy między Polską a Anstrją. okre- 
ślającej formę i sposób waloryzacji przedwo- 
jennych polis wszystkich działających dawniej 
ma terenie Małopolski austrjacko-węgierskich 
towarzystw ubezpicczeń na życie. Przemiana 
tej parafowanej umowy na układ międzypań- 
stwowy wymaga jeszcze ratyfikacji obu rządów, 
Wspomniana ratyfikacja przeciągnęła się z wie- 
lu względów; względy te są częściowo natury 
technicznej, finansowej i także formalnej. Przy- 
czyniło się do tego również w niemałej mierze 
ustąpienie przed około pół roku dyrektora Pol- 
skiego Urzędu Nadzoru Ubezpieczeń a nowo- 
mianowanemu — przed zaledwie kilkoma tygo- 
dniami — dyrektorowi tego Urzędu musi się 
pozostawić pewien okres czasu do zazmajomie- 
nia się i wniknięcia w szczególy dotyclrczaso- 
wej umowy waloryzacyjnej. 

Niezależnie od przeszkód natury technicznej, 
których usumięcie wymaga permnego czasu, po- 


„GŁOS NARODU: 


ł 


KAP donosi z Londynu: 

Pod hasłem: „Ziemia dla ludu" odbywa się 
wsró:l katolików angielskich ruch osiedieńczy, 
kierowany przez wysokich dostojników kościel- 


z dnia 6-gc maja 1938 r. 


Ruch osiedleńczy wśród katolików angielskich. 


Gr 727 


| o e 


chłopska bez worka 24 do 25 zł; kasza tatar- 
cząna cała 42 do 43 zł; ryż K 52 54.80 do 57 
zł; ryż K 53 50.65 do 53.50; ryż typ 711 40.853 
do 43.50. Tendencja słabsza; dowozy Średnie. 

10: 


Giełda krakowska. 


chu osiedleńczego pociągnie za sobą. zdaniem 
koryteuszów tej działalności. pogłębienie życia 
redzimiego j religijnego wśród ekolonizowanych 
robotników przemysłowych. 


nych. Inicjatorzy tej akcji chcą pozbawionym W Polsce propagandę ruchu osiedleńczeso 
pracy rebotnikom i urzędnikom zapewnić nie- | rozwinięto w estatnich czasach szczególnie na 
wielkie działki ziemi i w ten sposób umożliwić | Górnym Śląsku. gdzie niczwykle silne rozmiary 


im choć skromną egzystencję. Akcja koloniza- 
cyjna ma cztery główne centra: w Szkocji, w 
miastach Liverpool, Manchester i Middiand. — 
Mają być tworzone wedlug wzor francuskiego 
i belgijskiego tak zwane „farmy rodzinne”, do 
których wysyłana bedą odpowiednie przeszkoło 


ne oddziały kolonistów. Pomyślny rozwój tu- | terjalnych skromnych, ale pewniejszych. 


naturalnie calego szeregu  dlugotrwałych per- 
traktacyj między polskim a austriackim Mini- 
sterstwem Skarbu, które to pertraktacje czę- 
śelowo już się rozpoczęły, Rząd austrjacki wy- 
dał rozporządzenie, mocą którego polscy oby- 
watele, w których pesiadaniu znajdują. się tego 
rodzaju papiery wartościowe będą mogly korzy- 
stać z waloryzacji takowych. Rozporządzenie 
to wydano z tej przyczyny, by uczynić zadość 
zasadom wzajemności į temsamem stworzono 
dia rządu polskiego podstawę do waloryzowa- 
nia przedwojennych papierów wartościowych, 
będących w posiadanin anstrjaekich towa- 
rzystw. 

Z powyższego wynika, że tak ze strony mia- 
rodajnych czynników polskich jakoteż į austrja- 
ckieh poczynicno wszelkie starania, aby nczy- 
nić zadość żądaniom posiadaczy starych przed 
wojśnnęch poliz. 
usunięte przeszkody natury formalnej. teclsnicz- 
nej i finansowej, by doszedł do skutku układ 
obu rządów. 

Towarzystwa ubezpieczeń na życie Feniks 
i Anker mimo braku ustawowego obowiązku 
wsdoryzują już od dłuższego czasu polisy przed- 
wojenne w*wielkiej mierze wedle zasad ustalo- 
'nych umową parafowaną a to w wypadkach, 
gdy osoby uprawnione zaajdują się w materjal- 
nej potrzebie, tak, że w formie  dohrowolnej 
waloryzacji wypłaciiy wspomniane oba towa- 
| rzystwia posiadaczom przedwojennych polis już 
pomad 114 iniljona złotych. 

W tych wypadkach, w których chodzi o 74- 


bezrobocia zmuszają do obmyślania szybko dzia. 
łających środków zasadezych. Peniewań kryzys 


Kraków. (PAT). Giełda: 4 proc. poź. dola- 
rowa 47 i pół; 8 proc. budewłana 37; 4 proc. 
inwestycyjna 97 i pół, 99. Poza giełdą waluty: 
dolar T.30—r.40; Londyn 24.10—29.90; Berlin 
207 i pół do 209 i pół; Szwajcarja bez zmian. 


J19 zł; owies dworski rami 13.50 do 14 zł, 


zostaje jeszcze do rozwiązania doniosła sprawa Możniejszych posiadaczy polis przedwojennych, 
natury finansowej. Mianowicie wyż wymienio- starają się wspomniane towarzystwa. przez za- 
ne oba towarzystwa ubezpieczeń ma życie, któ- warcie nowych ubezpieczeń i zaliczenie — zu- 
re przyjmują na siebie obowiązek wypłacania pełnie dobrowolnie — wartości waloryzacyjnych 


przedwojennych polis  austrjacko-wągierskich 
towarzystw ubezpieczeń na życie — do których 
dojdą zapewne jeszcze przedwojenne- polisy i 
innych zagranicznych towarzystw — posiadają 
póważny portfel przedwojennych obligacyj ko- 
Jejowych etec. Żądają one zatem wzamian za 
waloryzację wspomnianych polis 
nych, waloryzacji odnośnych obligacyj i to w 
tej wysokości, w jakiej zostały zwaloryzowane 
obligacje, znajdujące się w posiadaniu obywate- 
li polskich. Żądanie to byłoby uzasadnione już 
chociażby z tego powodu, że waloryzacja 
wspomnianych obligacyj wyniesie zaledwie ma- 
ły ułamek tych wartości. jakie będą musiały 
płacić towarzystwa ubezpieczeń z tytułu walo- 
ryzacji przedwojennych polis (około 10 miljo- 
nów złotych), 

Załatwienie tej kwestji finansowej wymaga 


przedwojen-- 


na poczet premij. dać tymże posiadaczom moż- 
ność korzystania z waloryzacji jeszcze przed 
ratyfikacją umowy parafowanej. 
l ooe sa ae G aae mi a 


| Dotkliwa posucha niszczy zasiewy 
w okręgu krakowskim. 


O stanie zasiewów w okręgu krakowskiem 
informuje Małopolskie Tow. Rolnicze następu- 
jaco: Oziminy przedstawiają się naogół korzyst- 
nie; zasiewy jare ukończono już od dawna. 
powszechnie jednak skąrżą się rolnicy na dotkli 
wy brak opadów, Zwłaszcza dla gruntów lżej- 
szych, posucha ta jest bardzo dotkliwą, 

W porównaniu z rokiem ubiegłym nie nastą- 
piła naogół zmiana co do ilości obsianej ziemi. 
Obszary mieobsiane należą do wyjątków. Fa- 
bryka nawozów azotowych w Mościcach wpro- 


w przemyśle posiada charakter szczególny i 
przewlekły idzie o to, by robolmikom, którzy 
pa długo nie będą mogli znaleźć zatrudnienia. 
stworzyć możność cgzystencji w warunkach ma 


OFICJALNA GIEŁDA WALUTOWA. 

Warszawa. (PAT). Dewizy: Holandja 358.70; 
Londyn 29.80: N. Jork 7.43: N, Jork telegr. 
T.47; Paryż 35.11; Praga 26.54; Szwajcarja 
112.31; Włochy 46.40; Berlin pryw. 210 i pół; 
Tendencja niejednolita. 

KURSY OBLIGACYJ. 

wadziła ostatnio jako nowość bezpośrednie kre- Akcje: Bank Polski 73. Tendeneja utrzy- 
dytowanie akcji nawozowej drobnym rolnikom! Mana. aa 

do wysoknścj kilkudziesięciu złotych.  Drobai Pożyczki: 8 proc. budowlana 38, 37 i pół; 
rolnicy mogą otrzymywać nawozy za kilkumie-; 4 proc. inwestycyjna 100: 5 proc. konwersyjna 
sięcznymi wekslami wprost ze składów konsy- 43. 43 i jedna czwarta: 4 proc. dolarowa 48, 
giacyjnych, bez żyra spółdzielni relniczo-ban-| 40 i jedna czwarta. 47 į pół; 7 proc. stabiliza- 
dlowych. tyjna 50 i pól, 51, 49.88; 10 proc. kolejowa 100 
i pół; Listy zast, BGK. bez zmiany. Pożyczki 
przeważnie słabsze. listy wiejednolite. 

Dolar pryw. w Warszawie z godziny 12.30: 
THAD: 

Pożyczki polskie w N. Jorku: dolarowa 58; 
aillonowska 68; stabilizacyjna 57 i trzy czware 
te; warszawska 39; śląska 45, 

GIEŁDA W ZURYCHU. 
cwies targ. stand. 13 do 13.50; jęczmień bro-| | Zurych. (PAT). Paryż 20.38; Londyn 17.27: 
warniany —: jęczmień na krupy stand. 15.50 A Jork 4.31 pół: Bolgja 72.5; Włochy 26.90: 
do 16 zł; kukusndza kraj. 22 do 23 zl; kukura. | Hiszpania 44.30: Holandja 208.10; Berlin 122: 


Zniżka cen zboża. 


Na piątkowym targu zbożowym płacono na- 
slępujące ceny: pszenica. dworska czerw, stand, 
35 do 85.50; pszenien targowa stand. 31 do 31 
zł; dw. czerw. 7475 37 do 37.50; żyto dworskie 
stand. 19.25 do 19.50: żyto targowe stand. 18.75 


Wpierw: jednak muszą hyć| dza ejnquantino 25 do 25 4; kukuradza koński, Wiedeń 78; noty 55.87: Sztokholm 89.40; Oslo 


ząb (Natal) 36 do 38 zl; prosa 1—17.50; groch! 88-30: Kopenhaga Ti: Praga 15.42; Warszawa 


Wiktorją 31 do 38 zł; groch zwykly jadalny 
27 do 29 zl; groch polny pastewny 20 do 21 zł; j 
groch peluszka 16 do 17 zl: groch polny do Sie 
wu 31 do 2 zł; [asola cukr. biala (Jasiek) d2 |” 


do 46 23; fasola biała 20 do 21 zł; fasola Wach- = 
Nadja. 


tel 19 do 20 zl; fasola krasa okragla —; fasola 
Niedziela duia 7 maja 1933 r. 


mieszana kolerowa 17 do 18 zł: bobik siewny 

18 do 14 zł; bobik pastewny 12.50 do 13 zl; 

wyka dêmi 13 do 12.50; wyka szara 12.50 Kraków. (312,8 m). Godz. 10: Nabożeństwa 
do 13 zł; łubin żólty 11.50 43 12 zl; łubin żółty | ze Lwowa: 11.57: Sygnał czasu. hejnał z wieży 
do siewu 12 do 12.50; łubin niebieski 10 do; Marjackiej; program na dzień bie.. kom. meteor. 
10.50; łubin niebieski do ciewu 10.50 do 11 zł; [12.15: Poranek symfoniczny z Warszawy. W 
siano ełodkie 6.50 do 7 zl: siano średaie 6 do przerwie pogadanka: ..Ogrodv dzidkowe a bez- 
6.50: siano kwaśne 4.50 do 5 zł; koniczyna pa- | rohorie"; 14: Pogadamka dla rolników: „Jak 
stewna 7.50 do 8.50; słoma długa 4.50 do 5 zt; budować dobre chlewy dla świń: 14.20: Mu- 
sloma mierzwa Inzem 4 Go 4.25: słoma praso-j zyka z Warsz. 14.40: „Gawędy podhalańskie" 
wana 4.50 do -4.75: mak niebieski z workiem jw recytacji p. W. Doruli; 15: Kom. roln.-me- 
195 do 205 zl: mak szary z workiem 180 do; teorologiczny z Warszawy; 
190 zł; kminek kraj. czyszczony 160 do 165 zł: | Lwowa; 16: Program dla młodzieży z Wuarsza- 
koniczyna nasienea czerw. atest. 110 do 115 zł; : wy: 16.25: Pieśni majowe z wieży Mariackiej; 
koniczyna surowa czerwona TE do 85 zł; sera-j 16.45: Odezyt pt.: ..Głosy przyrody w gorącym 
della czyszczona podw. 15 do 15.50; tymotka | Jesie jawajskim: 17: Koncert z Warsz. 14.50: 
targowa 20 do 25 zł: mąka pszenna okr. Krak. | Program na dzień mast. 18: Muzyka lekka z 
grysik pszenny 65 do 67 zł: grysikowa 61 do, Warszawy. W przerwie wiadomości bieżące; g. 
63 zł; 45 proe. 62 do 63 zl; 60 proc. poznańska | 19: Rozmaitości, komunikaty; 19.25: Transm. 
55.50 do 56.50; mąka żytnia okr. Krak. I gat. |z Warszawy: 21: Wiadomości sport. ze wszyst- 
0—65 proc. 31 do 31.50; I gat. sitkowa. 19.50 | kich etacyj polskich; 21.10: Transmisje z War 
20.50; mąka razowa 24.50 do 25.05: mąka ży- szawy. i 

tnia okr. Poznań. I gat. 0—65 proc. 31 do 31.50. Lwów. (380.7 m). Godz. 10: Nabożeństwo 
graham pszenny 45 do 4f. zł: otręby żytnie |z archikatedry obrz. łacińskiego we Lwowie; 
do 9.50; otręby pszenne 8.15 do 9.25; maka |11.45: (Qdezyt p. A. Rudnickiej o „Matese Bo- 
czerwona z workiem 11.75 do 12 zł; pęcak fa- | skiej, Królowej Korony Polskiej“; godz. 14.40: 
bryczny z workiem 24.50 do 28.50; pecak chłop | Skrzynka rolnicza. 

ski bez worka 23 do 24 zl; sickanka jęczmienna Warszawa. (1411.8 m). Godz. 9.55: Program 
fabryczna z workiem 28 do 29 zl; siekanka jęcz. |na dzień bież. 10: Nabożeństwo ze Lwowa. g. 


58; Białogród 1: Ateny 2.95: Konstantynopol 
2.50; Bukareszt 5.08: Halsinki 7.65. 


CA 


15.05: Muzyka ze 


102 


JADWIGA ROGUSKA-CYBULSKA. 


afemnica Tatr. 


(Powieść). 
—-00=— 

Mirkowi łzy do oczu nabiegły. Więc czekać ma 
na zmiłowanie jakichś przygodnych przechodniów? 
A nuż nikt tutaj nie przyjdzie, a oni go stąd wy- 
pędzą? Bez pieniedzy, bez żywności włóczyć się ma 
dalej po tej obcej ziemi, nie znając drogi? 

Dwie łzy szkliły się długo w szeroko otwartych 
oczach Mirka, aż, wezbrame ciężarem, splynęły po po- 
licakach i kurtce, padając, niby krople deszczu, na 
szare kamienie. 

— Nie płacz, maly! — pocieszał go Słowak 
życzliwym głosem. — Przyjdą pany, przyjdą! My nie 
możemy ciebie prowadzić, ho to daleko; caly dzień 
iść trzeba i potem wracać. A owiec kto będzie pil- 
nował? 

I cóż miał robić biedny Mirek? Otarl łzy reka- 
wem, siedział i czekał. 

Ludzie pognali daleko swe stada owiec, umilkły 
heczenia, dzwonki, nawoływania. Cisza zaległa kolo 
szalasów; tylko rozbrzmiewał pod dachem wesoły 
świergot gazdów szałaśnych *), jakby nie zaszło nie 
w losie małego turysty, który tak niedawno razem 
z leśnemi ptakami radował sie świeżością letniego 
poranka. 

Stary baca z fajka w zębach siedział milezący 
u progu. na straży swego gazdostwa. 


: 1) Ptaki górskie z rodziny pliszek, gnieżdżące się w pod- 
dasząch. 


XIII. 
Na obcej ziemi. 


Mijały kwadranse, godziny, Mirek czekał i czekał. 
Słońce wzbijało sie coraz wyżej na pogodnem niebie. 
— Dokąadże będę tak siedział? — buntował się 
w myśli i już miał podnieść się z pniaka, aby się 
udać samotnie w droge w jakimkolwiek kierunku. 

Ale właśnie w tej samej chwili dał się słyszeć 
dźwiek podkutych butów na kamieniach ścieżki, i po 
chwili jacyś dwaj turyści podeszli do szałasu, aby 
się napić żętycy. 

Pili ja powoli i patrzyli uważnie na pobladlego 
chłopca z zapłakanemi oczyma, wreszcie przemówili 
do niego nieznanem narzeczem. Lecz Mir nie wie- 
dział, jak im odpowiedzieć. 

Byli to Węgrzy. Po slowacku i po polsku nie 
rozumieli ani słowa, zaś pastuch zmal zaledwie parę 
słów woegierskich. Starał się im nawpół po niemiecki 
opowiedzieć o doli zbłakanego, a oni na to kiwali 
głowami i mruczeli coś do siebie. Czy go zrozumieli, 
Mirek nie wiedzial, leez jednego był pewien, że 
o nim była mowa. 

Chciał im sam rzec coś o sobie, poprosić, aby 
go wyprowadzili na drogę do Zakopanego; probowal 
do nich mówić po francusku, ale Węgrzy niestety 
nie znali tego jezyka i zkolei odezwali się do niego 
w niemieckim. Jakże żałował teraz Mirek, że mu sie 
dotąd nie chciało dość pilnie uczyć obcych jezyków! 

Z tego, co Węgrzy mówili, rozumiał tylko jeden 
wyraz, powtarzany kilkakrotnie: „Csorbai - to". 

Mir wiedział z fotografij tatrzańskich o różno- 
języcznych napisach, że oznacza on Szczyrbskie Je- 
zioro; widocznie tam to Węgrzy udać się zamierzali. 
Ale Mirek przypomniał sobie z plastycznej mapy 
Tatr, którą ogladał w muzeum, że było to jezioro 


—— 


najdalej ze stawów tatrzańskich od gór oddalone i le- 
żało u południowych ich podnóży, a więc po prze- 
ciwnej od Zakopanego stronie. 

A zatem nie szli oni wcale w kierunku, któryby 
go wyprowadził do znanych mu okolie! 

— I co ja mam robić? — desperował w duchu. 

— Jednakże... rozważał w dalszym ciągu, — 
lepiej się oddać w opiekę tym przyzwoicie ubranym, 
inteligentnym cudzoziemcom, niż pozostawać u tych 
brudasów, żądających za wszystko zapłaty, albo tez 
błąkać się o głodzie i nocować samotnie w lesie!... 

To też, gdy starszy z Węgrów o łagodnych 
oczach poklepał go życzliwie po ramieniu i wskazał 
mu, aby szedł za nim, Mirek wstał i powlókł się z re- 
zygnacją. aw © 

Wyszli na ową wygodna dróżkę, Którą Mir ta 
przybył; lecz udali się nią w przeciwnym kierunku. 
Nie pieli się pod górę, nie kierowali ku skałom, ale 
szli ciagle dnem jakiejś ogromnie długiej doliny, 
tomacej w niezmierzonych lasach. 

W szybkim marszu minęli parę razy przybite 
do drzewa deseczki, na mich jakieś napisy i strzałki, 
wskazujące kierumek. Mir miał ochotę przeczytać 
dokładnie napisy, aby wiedzieć, gdzie sie znajduje; 
łecz nie śmiał zatrzymywać swoich opiekunów, Raz 
tylko wpadły mu w oczy wyrazy: „Chata w Kopro- 
wej”, snadź w czeskim jezyku wypisane, i z nich się 
domyślał, że dojda zapewne do jakiegoś schroniska. 

| Gdy po godzinnym marszu stanęli przed schlud- 
nym domkiem, w lesie ukrytym, starszy Węgier zaj- 
rzał do niego przez otwarte okno i odezwał się po 
niemiecku do krzątających się wewnątrz turystów. 
Mirek zrozumiał znowu tylko dwa słowa: „Polen“ 


i „Zakopane”, 


Nr 121 


>> 


11.57: Sygnał czasu. Hejnał; 12.05: Program na 
dzień bież, 12.10: Komunikat PRTA 12215: 
Poranek muzyczny; w przerwie n s 12.55: 
„Ogrody działkowe a bezrobocie”; 14: Udział 
Państwowego Banku Rolnego w szą akcji 
pomocy dla. rolnictwa; 14 20: Pieśni; 14,40: „O 
luecrnie siewnej*; 15: Komunikat roln.-mete>r. 
15.05: Muzyka za Lwowa; 16: Program dla mło 
dzieży; 16.25; Muzyka z płyt; 17: Koncert so- 
listów; 17.55: Program na dzień nast, 18; Mu- 
zyka lekka; 19: Rozmaitości; 19.25: Słuchowi- 
sko pt. Pag chleb kłamstwa; Audycja 
wesoła; 21: Wiadomości sportowe; 21.10: Kon- 
cert; 22.25: Transmisja z Pragi Czeskiej. Utwo- 


ry popułamie w ukt, na 2 fatep. 22.55: Komuni- 
kat meteor. 23; Muzyka taneczna. 
Katowice. (408.7 m). Godz. 14.10: Ks. dr.) 


A. Marchewka: „Dlaczego trzeba się modlićz” 
14,50: Skrzynka pocztowa: 18.30: Prof. St.. Li- 
goń: «Bery i bojki śląskie” 


Kalendarz podatkowy na maj. 

Na maj przypadają następujące płatności 
podatków; 

Do 15-g0 maja podatek przemysłowy od o- 
brotu za rok 1932 (różnica pomiędzy kwotą 
wymierzonego podątku za rok 1932, a kwotą 
przypisanych zaliczek za tenże rok) przez 
wszystkich płatników tego podatku, dla któ- 
rych wymiary uskuteczniają komisje szacun- 
kowe. 

W tym Samym terminie platną jest zalicz- 
ka miesięczna na podatek przemysłowy od o- 
brotnu za r. 1933, w wysokości podatku przy- 
padającego ol obrotu osiągniętego w kwietnia 
b. r. przez przedziębiorstwa handlowe I. i IL 
kategorji i przemysłowe I.—V. kategorji, pro 
wadzące prawidłowe księgi handlowe, oraz 
przez qrzedsiąbiorstwa sprawozdawcze. 

Do 31 maja — państwowy podatek od nie 
ruchomości miejskich i niektórych wiejskich 
za J. kwartał b. r, dodatek kryzysowy do te- 
go podatku, oraz podatki od lokali, tudzież 
od placów budowlanych zą H. kwartał b. r 

Podatek dochodowy od uposażeń służho- 
wych, emerytur 1 wynagrodzeń za najemną 
pracę wraz z dodatkiem kryzysowym w ter- 
minie do dni 7 po dokonaniu potrącenia po- 
datku, 

Do 15 maja — zaliczka miesięczna na po- 
czet nadzwyczajnego podatku od dochodu, o- 
siągniętego przez notarjuszy (rejentów), pisa- 
rzy hipotecmych i komorników w kwietniu 
be 

Do 15 mają — podatek od energji elek- 
trycznej. 

Ponadto platne są w maju b. r. zaleglości 
odroczene lub rozłożone na raty, z terminem 
płatności w maju b. r., tudzież podatki, na 
które płatmicy otrzymali nakazy glatnicze TÓ- 
wnież z terminem płatności w tym miesiącu. 


Lekkie osłabienie kursu dolara. 


Lendyn, 5 maja. Mimo niezwykle korzystne- 
eo wykazu tygodniowego Federal Reserve Ban- 
ku. wedle którego wzrosły zapasy złota I zmniej | 
szył się obieg banknotów — kurs dolara utrzy- 
mywał się w dalszym ciągu słabo a nawet wy- 
kazywał tendencję zniżkową. Sfery finansowe 
wyrażają poglad, że dolar znajduje się pod nacł- 
skiem anonimowej siły. Przy otwarciu giełdy 
dolar notowano po wczorajszym kurie 3.92, 
późmiej zaś spadł dolar do 3.97 w stosunku ào 
funta. Podobnie w Zurychu. gdzie notowano 
dolara 4.87 i pół i w Paryżu 21.50. 


TAJNY UKŁAD © NIEINTERWENCJI 
WALUTOWEJ. 

Londyn, 5 maja. „Financial News“ pisze, 
Że stery finansowe Anglji sadza., iż między pre- 
zydentem Rooseveltem a premjerem Mac DO- 
naldem zawarty został tajny układ, w którym 
zobowiązują się do nieinterwencji na rzecz wa- 
luty państwa drugiego. Wedle tego Anglja nie 
powinna oddziaływać na zwyżkę dolara a Sta- 
ny Zjednoczone na zwyżkę kursu funta angiel- 
skiego. 

KONFERENCJA PAŃSTW AGRARNYCH 
W BUKARESZCIE. 

Bukareszt. (PAT). Rząd rumuński po poro. 
zumieniu się z rządem polskim zwołał konferen- 
cję państw agrarmych do Bukaresztu na 4, 5 
4 6 czerwca br. Konferencja ta ma opracować 
m. in, wspólne stanowisko państw rolniczych na 
konferencji gospodarczej w Londynie. 


Wszelkie: 


przybory do szycia ————————- 
D. M. C. artykuły pfrieważniam zgn- 
hafty, koronki stas o, DIOD, kosę 
ki. 


również pończo-|sko Regina Halpern, Kra- 
chy, skarpetki, bie- ———— 


ków. 
liznę męską i damską Goni kucharka 


NA znająca się. Hy na 
a 


LOFIA ARSAROWN E orias ZE 


z Airdi dode di po- 
Kraków, Wiślna l. 4 


nieważniem zzu- 

bioną książeczkę 

Kasy Chorych na mazwi- 

sko Franciszka Liebeskind 
Kraków. 


szukje posady na pleban- 

od zaraz. Zgłoszenia 
4 Maria Gęsiorówna Kraków 
s Tul Krupnicza 12 parter m 2 


„GLOS NARODU" z dnia 6-g0 maja 1993 r 


Wysokie płace i silna konsumcja. 


Program gospodarczy Roosevelta. 


Waszyngton, 5 maja. Prezydent Roosevelt, 
wygłosił na dorocznem zebraniu amerykańskiej 
Tzby handlowej z wielkien: naprężeniem Oczeki- 
waną mowe, w której noruszył problemy gos- 
podarcze Stanów Zjednoczonych, Wskazał on 
na dotychczasowe wysiłki, jakie pedjete zesta- 
ly celem ożywienia handlu i złagezenią kłeski 
bezrobocia, paczem podkreślił kenieczność wy- 
wierania na pracodawców nacisku, aby zanie- 
chali zgubnej taktyki obniżania zarobków, lecz. 
raczej kezzwiccznie porozumieli się w sprawie! 
podwyżki płac, aby przez tn podnieść stopę ży-! 
ciowa rokotnika. Rząd amerykański poprze 
wszelkie wysiłki, zmierzaące do zapobieżenia 
nadprodukcji, jak również do uniemożliwienia 
w przyszłości wypłacania robotnikom zarobków 


duje się, że minister spraw zagranicznych sir 
John Simon zwrócił się do wszystkich 66 
państw zaproszonych na światową konferencje 
gospodarczą z prośhą o wyrażenie stanowiska 
wobec projektu amerykańskiego w sprawie ro- 
zejmu celnego na okres trwania kenferencji. 


SCHACHT W AMERYCE. 


Nowy Jerk, 5 maja. Delegat rządu nicmic- 
ckiego na obrady waszynytońskie prezydedit 
Banku Rzeszy dr. Schacht przybył dziś do No 
wego Jorku i odjechał do Waszyngtonu. 

—40)0— 


PIERWSZE JASKÓŁKI... 


Warszawą 5. 5. (Telef. wł). Wobec obni- 


głodowych. Dalej rząd bęlzia dążył do popra- | żenia wartości Pk podnoszą się w Polsce 


wy sytuacji życiowej robotników przez usunie-|głosy za obniżeniem kursu złotego. 


Zniżka 


cie stosunków pracy, które prowadzą do wy- miałaby rzekomo na tela wyrównanie szans 


zysku rohotnika i nie orlpowiadają nowoczesnej eksportowych Polski. 


polityce społecznej. 
CZY ROZEJM CELNY SPOTKA SIĘ 

Z UZNANIEM? 
Loudyn, 5 maja. „Daily Telegraph“ 


Koncepcja  obniżeniia 
kursu złotego nie wytrzymuje krytyki. Polska. 
pozostaje w tak nikłym stosunku konkuren- 
cyjaym do Stanów Zjednoczonych. że spadek 
dolara nie ma żaduego znaczenia dla naszych 


dowia- | możliwości eksportowych. 


Ks. Kaas składa prezesurę centrum. 


Berlin, 5 maja. 


brał się dziś na posiedzenie, które 


Zarząd partji centrowej ze- | miec, gdyż obawia się losu, jaki spotkał wszyst- 
jednakże |kich innych członków zarządu, 


Jak wiadomo, 


wierćtce zostało odroczono do Jutra. Następnie |członkowie zarządu wydawnictwa Goerreshaus 


rozpoczęło się posiedzenie frakcji  centrowej, 
na którem Joos wygłosił referat polityczny. | 


A. G., do których należy również dr, Bruening, 
zostali aresztowani pod zarzutem korupcji. 


I te obrady zostały odroczotie do jutra, Po NIEMIECKIE WNIOSKI ROZBROJENIOWE. 


ly miały charakter Ściśle poufny. Jak z kó 
narodowo-socjalistycznych donoszą, przewodni- 


Genewa 5 maja. Delegacja niemiecka prze- 


czący partji dr, Kaas nadesłać miał z Rzymu | dfożyła dziś komtferencji rozbrojeniowej dalsze 
pismo rezygnacyjne, ponieważ stan zdrowia u-lprojekty zmian projektu konwencji rozbroje- 


niemożliwia mu rychły powrót do Niemiec. 


niowej rządu angielskiego. M. in. projekt nic- 


„Angrift” pisze, žo dr. Kaas. ktćry jest rów-| miecki domaga się zniesienia lotnictwa woj- 
nież członkiem zarządu wydawnictwa Goerres-| skowego i zakazu bombardowania z powietrza, 


hans A. G. w Kolonii, przebywa od pam ty- 


kontroli lotnietwa cywilnego, oraz ograniczeń 


godni w Rzymie į nie zamierza wrócić do Nie-l zbrojeń na morzu. 


Przyjaźń Rosji Z 


Moskwa, 5 maja, Między komisarzem spraw stja“ 


Niemcami trwa? 


zamieszczają na naczelnem miejscu do- 


zagranicznych Łitwinowem a ambasadorem nie- | peszę swego korespondenta berlińskiego, wska. 


mleckim Dircksenem nastąpiła dziś wymiana 
dokumentów ratyfikacyjnych do protokołu mos- 
kiewskiego z czerwca 1931 r. w Sprawie prze- 
dłużenią układu berlińskiego z roku 1928 i nie- 
mieck0-sowieckiego układu rozjemczego z roku 
1929, Protokół wyraża życzenie rządu niemie- 
ckiego i sowieckiego utrzymania istniejących 
stosunków przyjacielskich, kontynuowania dal- 
szej przyjacielskiej współpracy w interesie obu 
państw, a równocześnie przyczynienia się do 
wzmocnienia pokoju powszechnego. Układ her- 
liński, który razem z układem w Rapallo two- 
rzy podstawę stosunków niemiecko-sowieckich 
stał się znów prawomocnym. 

Warszawa 5. 5. (Telef. wł). Inicjatywa do 
ratyfikacji wyszła ze strony Niemiec, 


zującą na izolaaję Niemiec. mne pisma po da- 
wiem traktują sprawy niemieckie w tonie 
negatywnym. ©: 

Moskwa. (PAT). Konferencja pos. Wysoc- 
kiego z Hitlerem wywołała wielkie zaintere-o- 
wanie w moskiewskich kołąch politycznych., 
Fakt komentowany jest jako próba odprężć- 
nia w gtosunkach polsko-niemieckich. „Praw- 
da“ domliesienie swe tytułuje „Hitler uspakaja 
Polaków“, Korespondent berliński „Izwiestij” 
pisze m. in. o kursujących pogłoskach, jakoby 
stanowisko ministra spraw zagranicznych Rze- 
szy miał w krótkim czasie objąć v. Papen. 

Warszawa 5, 5. (Telef. wł). Poseł Rzplitej 
w Berlinie p. Wysocki ma przyjechać w naj- 


„lawie- | bliższych dniach do Warszawy. 


„ -Apetyt Mandżurjj wzrasta. 


|Broń z Hirtenterg nie wróciła do Włoch? 


Żądają ziem na południe od „Wielkiego Muru”. | 


Paryż, 5 maja. Orgam socjalistów francus- 


Szanghaj. (PAT). Donoszą ` ze źródeł chiń- | kich „Populaire powraca dziś do sprawy prze- 


skich, że Japończycy w piśmie, wystosowanein. 
do dowództwa wojsk chińskich domagają się 
zneutralizowania strefy pomiędzy rzekami Įm- 
an-FHo a Szi-Ho, tj. obszaru na południe od Szing 
Wang Tao. Japończycy przytem grozić mają, 
że w razie nieprzyjęcia przez Chiny tego wa- 
runku ponowią bombardowanie z samolotów 
okolicy Pei-Tai-Ho, wzmocnione przez artylerję 
morską. Mandżuko domagać się ma nadto uzna- 
nia rzeki Szi-Ho jako granicy państwa oraz roz- 
ciągnięcia kontroli nad okręgiem Szang Hai 
Kwan. 


Próba złagodzenia stosunków japońska- 
sowieckich. 


Łondyn, (PAT). Korespondent Reutera z To- 
kio donosi, że według wiadomości z kół miaro- 
dajnych, Japończycy zaproponowali odbycie w 
Tokio wspólnej konferencji somwiecko-japońskn- 
mandżurskiej, celem zlikwidowania nieporozu- 
mień w związku z rzekomem zagrożeniem inte- 
resów sowieckich w Mandżurji. Ambasador s0- 
wiecki w Tokio przesłał tę propozycję do Mo- 
skwy. Wśród zagadnień, jakie mają być prze- 
dyskutowane na konferencji, figuruje sprawa 
wschodnio-chińskiej linji kolejowej, aneydenty 


graniczne w okolicy stacji Pogranicznaja, oraz“ 
nij prawo żeglugi po rzece Sungari. 


Warszawa, 5. 5. (Telef. wł.). 
zamianował swego posła przy rządzie polskim. 


Rząd chiński |ski, ustanowił dziś 


mytu broni | odka do Węgier przez Austrję 
i stwierdza, że rząd austrjacki nie dotrzymał 
przyrzeczenia danego rządowi francuskiemu i 
angielskiemu 1 nie zwrócił broni Włochom. WW 
artykule zatytułowanym „Dollfuss jest fałsze- 
trzem? dziennik przypomina, że rząd austrjacki 
zobowiązał się kwestjonowaną broń odesłać z 
Hirtenbergu do Włoch i na dowód spełniemia 
tego zobowiązania przedłożyć posłom francu- 
skiemu i angielskiemu certyfikaty wywozowe i 
celne, Broni tej rząd austrjacki mie wywiózł, 
lecz zdeponował w arsenale wojskowym w 
Wiedniu z zamiarem odesłania jej przy sposo- 
bności do Węgier, zaś do Włoch wyslano pod 
fałszywą deklaracją, stare żelazo. W związku 
z tem Populaire" domaga się odmówienia Au- 
strji pożyczki, 


Gandhi będzie wypuszczeny. 
Simla, (PAT.) Prawdopodobnie Gandhi be- 
dzie wypuszezomy na wolność w trzecim dniu 
swej głodówki, Uda się on zapewne do Ahmeda- 
badu, gdzie zamieszka w domu miejscowego 
przywódcy parjasów. 


Polak zdobył rekord automobilowy. 


Berliu. (PAT). Polski kierowca samochodo- 
lwy, stale przebywający we Francji, Czajkow- 


„Avus“ pod Berlinem nowy rekord świata szyb- 


Rząd chiński wysyła również posłów do Belgji, | kości automobilowej na godzinę, osiągając wy- 


Holandji, Czechosłowacji. 


inik 213 km. 


'| delegacji 


na torze automobilowym | 


Fir. 7 .. 


Emerytury a służba w państwaca 
zabarczych. 


Warszawą 5. 5. (Telef. wł). Ministerstwt 
Skirbu wystosowało do podłeglych sobie urm 
dów ckólnik, dotyczący zaliczenia do wysług 
emerytalnej czasu służby w państwach zabor 
czych. Do zgłoszenia swoich praw emeryta! 
nych z tytułu służby w państwach zaberczyc! 
obowiązani są wszyscy stali i prowizoryczn 
fmitkcjonarjusze państwowi, oraz  zawodow 
wojskowi, którzm przed wstąpieniem do służby 
państwowej polskiej pełnili w puństwach za 
borczych slużbe, podlegającą zaliczeniu do wy 
sługi emerytalnej. 

Obowiązek zgloszenia ciaży na funkcjona 
vjuszach państwowych, zawieszenych w służ: 
bie, oraz pozostających w stamie nieczynny: 
lub na wrtepie bęzpłatnym. 


SPRZEDAŻ BONÓW SKARBOWYCH. 


Warszawa 5. 5. (Telef, wł.). Kasa centralna 
Banku Polskiego sprzedałą już w pierwszym 
tygodniu za przeszło 35 miljonów bonów skar 
bowych pierwszej emisji. Oznacza to sprzeda. 
nie połowy emisji bonów. 


ROSJA, POŁSKA I NIEMCY. 


Moskwa. (PAT). Cala prasa zamieszcza na 
pierwszych stronach .sprawozdania z pobytu 
sowieckiej w Polsce.  „Izwiestja” 
podkreślają przyjazny charakter przyjęcia go: 
ści gowieckich, 


P. Urski prezesem Naiw. Tryb. Adm. 


Warszawa, 5. 5. (Telef. wł.). Pierwszym pro- 
zesem Najwyższego Trybunału Administracyj- 
nego na miejsce opróżnione po śmierci sp. Pię- 
taka, został mianowany dr. Włodzimierz Orski, 
dotychczasowy wiceprezes tego Trybunału, pel- 
niący tymczasowo obowiązki prezesa, 


NOWE PODRĘCZNIKI SZKOLNE. 


Warszawa, 5. 5. (Telef, wł.) Ministerstwo 
Wyznań Religijnych i Oświecenia Publicznego 
zaleciło firmom, wydającym podręczniki szkol- 
ne, ażeby do 15 maja przedstawiły projekty 
nowych podręczników do klasy pierwszej zre- 
formowanych szkół Średnich, Ponieważ wszyst- 
kie podręczniki będą w r. bieżącym nowe, Mi- 
nisterstwo Oświaty sprawdzi szczegółowo kal- 
kulację cen podręczników, tak, by ich ceny nie 
obciążały zbytnio ogólnych kosztów nauczania. 


PRZEMYCANIE MASZYN. 


Warszawa, 5. 5. (Telef. wl.) Straż graniez- 
na wykryła przy sprawdzaniu pochodzenia. im- 
portowanych towarów, że niektóre firmy spro- 
wadziły w drodze przemytu maszyny z Austrji 
i Szwajcarji. M. i. firma niejakiego Kleina spro- 
wadziła maszyn przemycanych na kilkaset ty» 
sięcy złotych. 


PB CE LISTONOSZA. 


Warszawa 5. 5. (Telef, wł). Dziś nad ra- 
mem znaleziono na pl. Broni koło dworea 
Gdańskiego zwłoki zamordowanego listonosza 
z urzędu pocztowego na dworcu gdańskim, 
£4-letniego Jana Wiśniewskiego, Na jakim 
tle dokonano na mim morderstwa, na razie nie 
wiadomo. 


PRZEMYSŁOWCY CZESCY GDYNI. 


Warszawą 5. 5. (Telef, wł.) Bawila tu de- 
legacja przemysłowców włókienniczych cze- 
chosłowackich, która udała się do Gdyni, De- 
legacja ta zwiedzi również Poznań. Pobyt jej 
w Polsce ma na celu zbadamie kalkulacyj 
transportewych, Czesi chcą Dowiem transporty 
bawełny, idące przez Bremę, skierować przez 
Gdynię. 


w 


mge G eaaa 


‘Powrót Herriota z Ameryki. 


Paryż. (PAT). Parowiec „Ile de France" opó 
¿niony z powodu niepogody qrzvbije dziś do 
portu w Havwze około godz. 21. Paul Boneour 
i podsekretarz stanu w prczycjum rady miui- 
strów powitają Herriota w uniuniu rządu, pod- 
czas gdy Chautamps uda cią na spotkanie Ier- 
tiota w charakterze prywatnym jako osobisty 
przyjaciel, Herriot przybędzie do Paryża specjal 
nym pociągiem o godz. 0.32, 

Paryż. (PAT). W wywiadzie z koresponden- 
tem „Panis Midi“ na pokładzie „Je de France" 
Herriot wyraził zadowolenie, iż zdolal dokonać 
w Waszyngtonie dzieła pożytecznego, polepsza- 
jąc w znacznym stopnia stusunki francusko-1me 
jykańskie i mogąc przyczynić się w epruwie zí- 
pew nienia pokoju gospodarczego i politycznego. 
To co uzyskaliśmy w ciągu kilku dni — oświa1 
czył Herriot — dowodzi, jak wiele będziemy 
mogli uzyskać jeśli rozpoczęta w ten spos6b po 
lityka prowadzona będzie dalej z wytrwałością, 


BOLIWIJCZYCY IDA NAPRZÓD. 


Buenos Aires, 5 maja. Z Santiago de Ohile 
donoszą, że wojska boliwajskie czymią przygo- 
towania do bombardowania Asunciomu, stolicy 
Paragwaju. 
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Sir. 8: „GLOS NARODU" z-dnia 6-go maja 1933 ? Nr TRT 


EN 


Księgarnia Krakowska, Kraków św. Krzyża 13. 


poleca: 


z Wydawnictw Księgarni św. Wojciecha w Poznaniu po cenach zniżonych | 
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saiinsi wi. 2— skikogkh 1. 4d NK. JUNOSZA:: Dworek przy cmentarzu. amiast zł. 6.— tylko zł. 4.— 

10. E. WASMANN, T. J: Biologja nowa- Powieść. Str. 144 T 152. W. BONSELS: Marek w lesie. Powieść 
czesna a teoria rozwoju. Tom I. Str. 4 zamiasł zł. 1.80 tylko zł. —.90 współczesna. Str. 240 
XX + 280 zamiast 71. 3,— tylka zł. 150/126. M. JUSZKTEWICZOWA: Duch wierzby. zamiast zł. 7,— tylko zł. 4— 

101. S. WOŁKOŃSKI: Słowo wyraziste. Pod- Legendy japońskie. Str. 183 153. H. CONSCIENCE: Lew z Flandrii. Po- | 
recznik mechaniki i estetyki mowy. zamiast zł. 2.40) tylko zł. 1— wieść jeży 1 Str. 250 l 
Str. TX +- 240 i 127. X. J. KŁOS: Na drugiej pólkuli. Wspom- miast zł. 6.— tylko zł. 4.— |. 

zamiast zł. 5.50 tylko zł. 3.50 nienia z podróży. Str. VII +- 719 154. M. CZESKA: Dwaj Rymszowie. Powieść | 

102. Wtajemniczenie w filozofię św. Tomasza zamiast zł. 15.— tylko zł. 7.50 historyczna. Str. 248 ! 
z Akwinu. Podręcznik obejmujący wszyst- 1268. A. R. KNOX: Czyja reka? Powieść de- zamiast zł. 5.— tylko zł. 2.50 
kie działy filozofji. Str. XIJ + 359 EN E Str. 294 155. J. FANCIULLI: Jaśminek. Powieść. i 

zamiast zł. 12.— tylko zł. 6.— zamiast zł}. 5.— (tylko zł. 2.20 Str. 183 zamiast zł. 6.— tylko zł. 8.— | 


Ekspedycje zamówień zamiejscowych załatwia się tylko do dnia 14 maja br. 


Wysyłka jedynie za pobraniem pocztowem, lub po nadesłaniu należytości, z góry doliczając 10 proc. ceny książek 
zamówionych na koszta przesyłki, na konto w P. K. O. Nr. 404.620 (Księgarnia Krakowska) lub przekazem pocztowem. 


Po upływie podanego wyżej terminu obowiązywać będą ceny normalne, katalogowe. 


Wydawca za „Głos Narodu“ Skę s ogr, odpow. K, Holeksa. Redaktor odpowiąds, De Jóret Warchałowski Drukarnia „Głosu Narodu“ pod zart, R. Ferka 
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